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Dzisiejsza niedziela przyniesie i 
znowni k ilka  zdarzeń politycz­
nych, zw iązanych z wyboram i sej 
mowemi. ;

W  Katowicach wygłosi odczyt > 
polityczny p. w iceprem jer Kwiat­
kowski, w Krakowie przemawiać 
ma min. Ulrych, we Lwowie na 
„zjeździe obywatelskim  Małopol-, 
ski W schodniej” szef Ozonu, 
gen. Skwarczyński, w Wilnie o- 
czekiwane jest przemówienie m i­
nistra Kościałkowskiego, w Ło­
dzi zapowiedziany jest wystąp 
płk. Miedzińskiego.

Pozatem w wielu m iejscowo­
ściach odbędą się wiece przed­
wyborcze, organizowane przez 
Ozon.

Nie tej niedzieli, ale w jakimś 
późniejszym terminie, p. prem jer 
Składkowski przem awiać ma w 
Kaliszu, a następnie w Turku.

Dzisiaj zaś uwaga społeczeń­
stwa i kół politycznych skupi 
się przedewszystkiem na przemó­
wieniu p. wiccpremjera Kwiat­
kowskiego w Katowicach. Nie bę 
dzie to zresztą jedyne przemowie 
nie p. w iceprem jera w okresie 
przedwyborczym. P. wiceprem jer 
Kwiatkowski zam ierza przema 
wiać przed terminem głosowa­
nia jeszcze dwa razy, a miano­
wicie: w Poznaniu i w Gdyni.

W  W arszaw ie -obiegają pogło­
ski, że w dzisiejszem przemówie­
niu w Katowicach p. wiceprem ­

jer poruszy otwarcie kwestję 
swoich zabiegów o skłonienie o- 
pozycji do wzięcia udziału w w y­
borach sejmowych i nie uchyli 
się od publicznego stwierdzenia, 
że zabiegi te skończyły się nie­
powodzeniem.

Równocześnie p. w iceprem jer 
nadać m a tak i bieg swoim m y­
ślom politycznym, aby drzwi nie 
były zatrzaśnięte i uchylona po­
została furtka do dalszych roz­
mów i pojednawczych poczynań. 
P. w iceprem jer dać ma w yraz 
przekonaniu, że poza parlam en­
tem istnieją liczne dziedziny, w 
których współpraca opozycji mo­
że dać korzystne i pozytywne re­
zultaty.
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BUDAPESZT, 15.10- Węgierska 
agencja telegraficzna podaje: Sytu 
acja, jaka się wytworzyła w następ­
stwie zerwania rokowań węgiersko- 
czechosłowackich, jak  również groź 
by, wyrażane przez Czechosłowaków 
jeszcze podczas rokowań, oraz pod­
jęte przez Czechosłowację zarządze­
nia wojskowe, uczyniły niezbędnem 
w interesie zwiększenia bezpieczeń­
stwa kraju, wydanie nowych zarzą­
dzeń.

W konsekwencji tego minister 
Honwedów w wezwaniu, które bę­
dzie ogłoszone dziś, w sobotę, po­
wołuje 5 nowych roczników.

Obowiązani do służby wojskowej, 
a  należący do roczników 1908 i  1911 
muszą stawić się w swych oddzia­
łach już w poniedziałek.

RZYM, 14.10. Ogłoszono tu nastę 
pujący komunikat urzędowy:

Hr. Csaky, minister pełnomocny 
i wysłannik nadzwyczajny przybył

wczoraj specjalnym samolotem do 
Rzymu i był przyjęty na dłuższej 
audjencji przez Mussoliniego oraz 
odbył kilka dłuższych rozmów z 
ministrem spraw zagranicznych hr. 
Ciano, w obecności posła węgier­
skiego przy Kwirynale — Villani.

Dziś rano p. Csaky odbył ponow­
nie rozmowę z hr. Ciano, poczem 
odleciał samolotem do Budapesztu.

UZHOROD, 15.10. Według wiado 
mości tutejszych kół dziennikarskich 
czeskie oddziały wojskowe i żandar 
mer ja  prowadzą ustawiczne potycz­
ki z odziałami partyzantów w okoli­
cy Berechowa i Munkaczewa.

Potyczki toczą się w trudnym 
i niedostępnym terenie górskim.

BUDAPESZT, 15.10. Granica wę- 
giersko-czesko-słowacka została cał­
kowicie zamknięta przez Czechów, 
którzy wznieśli barykady z worków, 
wypełnionych piaskiem i drutu kol­

czastego na moście na Dunaju, łą­
czącym oba terytorja.

BUDAPESZT, 15.10- Społeczeń­
stwo węgierskie, które dotychczas 
wykazywało wiele spokoju i cierpli­
wości, po zerwaniu rokowań w Ko- 
maraie, domaga się rychłego uregu 
lowania sprawy nietylko na lamach 
prasowych, ale na licznych zebra­
niach, w licznych odezwach i dekla­
racjach.

Prasa zamieszcza mapę, przedsta­
wiającą granice terytorjum, które­
go oddanie Węgrom zaproponowała 
delegacja czeska dn. 13 b. m., t. j. 
przed zerwaniem rokowań.

W świetle cyfr, na podstawie sta-1 
tystyki z r. 1910 obszar ten przed- J 
stawia się następująco : na obszarze, 
o absolutnej większości węgierskiej 
żyło w r. 1910 — 1.300.714 Wę­
grów, węgierski obszar językowy w 
Czechosłowacji wynosi 12.940 kim. 
kw.

Niemniej, tak tyka opozycji w  
sprawie wyborów sejmowych ma 
być poddana przez p. w iceprcnije 
ra  ostrej krytyce.

Rejestrując pogłoski o spo­
dziewanej treści dzisiejszej mo­
w y katow ickiej, używ am y okre­
śleń takich, ja k  „ma być” i „na­
dać m a”, powodowani nakazem 
ostrożności. Zdaje się jednak, że 
rzeczywistość potwierdzi te do­
m niemania.

Koła polityczne zapewniają, że 
na ul. Rym arskiej panowały i- 
stotnie przez k ilk a  dni nastro­
je  przygnębienia, wywołane nie­
powodzeniem rozmów z partja- 
mi opozycyjnemi. Po dnin 13 poi 
dziernika, po wyborze kandyda­
tów na posłów, nastroje ie ule­
gły poważnym zmianom. Dobór 
kandydatów na posłów, pozosta­
wiony w wytworzonej sytuacji 
wyłącznie niem al kierow nictw a 
Ozonu, nie wywołał nigdzie za­
chwytu i umocnił liczne czynni­
k i w przekonaniu, że należy ina­
czej pomyśleć o personalnym 
składzie Senatu i że szukanie 
współpracy z opozycją, a  przy­
najm niej je j częścią, jest nadal 
koniecznością.

Byłoby to zjaw isko naturalne, 
gdyby te nastroje i rozważania 
znalazły jak iś  w yraz w przemó- 
wienm dzisiejszem p. w iceprem je 
ra.

• •
Opinja publiczna interesuje się 

nadal listam i kandydatów do Sej­
mu. Obliczono, że w 104 okrę­
gach wyborczych, które wybiorą 
208 posłów, ustalonych zostało 
ogółem 490 kandydatów.

Z pośród mniejszości narodo­
wych ubiega się o m andaty po­
selskie 24 Ukraińców, 7 Żydów, 
2 Starorusinów i 1 Rosjanin.

(Dokończenie na str. i - e j)

Zapowiedź współpracy gospodarcze!
pomiędzy Niemcami i Czechosiowacfą

MONACHJUM, 15.10. Czechosło­
wacki minister spraw zagranicznych 
Chwalkowsky wyjechał dziś rano o 
godz. 8-ej z Monachjum do Eger 
skąd dalszą drogę do Pragi odbę­
dzie samochodem.

B. premjer węgierski Daranyi w 
towarzystwie posła Rzeszy w Buda­

peszcie Erdmansdorfa opuścił przed 
południem Monachjum udając się 
samolotem do Budapesztu.

BERLIN, 15.10. Niemieckie czyn­
niki polityczne oceniają pozytywnie 
wizytę min. Chwalkowskiego.

Jak  przypuszczają, w czasie tej

wizyty wysunięte zostały ze strony 
czeskiej pewne postulaty z dziedzi­
ny gospodarczej.

Niektóre sfery liczą się z możli­
wością rychłego podjęcia współpra­
cy czesko-niemieckiej na odcinku 
gospodarczym.

Straszliwy 
tajfun w Japon ji
Zginęło 2 tys. ludzi

TOKJO, 15.10. Wybrzeże japoń­
skie nawiedził znowu silny tajfun. 
Szczególnie dotknięta została miej­
scowość Kagoszima na południo­
wym cyplu Japon ji.

Dotychczas zanotowano przeszło 
2 tys. zabitych i zaginionych.

TOKJO, 15.10. W czasie gwałtów 
nego tajfunu jak i przeszedł wczo­
ra j nad południową częścią Kiousiou 
zginęło 200 osób. Rzeka Góra wy­
stąpiła z brzegów niszcząc doszczęt­
nie wiele domów. W prefekturze 
Kagoszima zbiory są całkowicie zni­
szczone.

S tra jk  w porcie
nowojorskim

NOWY JORK, 15.10. W porcie 
tutejszym wybuchł strajk robotni­
ków i marynarzy obsługujących ho­
lowniki.

S trajk wywołany został odmową 
podwyższenia zarobków. Ruch etat 
ków w porcie, szczególnie jeśli cho­
dzi o wielińc transatlantyki ustaje.
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Największą ilość kandydatów, 
bo aż po siedmiu, zgłoszono w o- 
kręgach Łowicz, Skierniewice, No 
wy Sącz, Mława. 16 okręgów w y­
brało po 6, 30 okręgów po 5, a 
54 okręgi po 4 kandydatów.

Zwracają uwagę, że na listach 
kandydackich znajduje się 181 
rolników na ogólną ilość 490 kan 
dydatów. Liczbę tę osiągnięto w 
ten sposób, że do liczby kandy­
datów, których zawód określono 
wyrazam i „rolnik” i „ziem ia­
nin”, dodano również inżynie­
rów — rolników i agronomów, 
osadników, dyrektorów szkół rol­
niczych, dzierżawców i adm ini­
stratorów majątków.

W niektórych okręgach, jak 
np. Ostrów Mazowiecki, Łańcut, 
Tarnopol kandydują sami rolni- 
cy.

Kandydaci na posłów muszą 
do dnia 18 b. m. przesłać okrę­
gowym komisjom wyborczym o- 
świudczcnie, czy godzą się na 
kandydowanie.

Kandydować wolno tylko w 
jednym okręgu, więc kandydaci 
postawieni w 2 lub więcej okrę­
gach muszą się zdecydować, w 
którym okręgu kandydują! W 
przeciwnym razie kandydaci ta ­
cy będą z urzędu skreśleni z list 
kandydackich.

Dnia 28 b. m. ostatecznie za­
twierdzone listy kandydatów bę­
dą urzędowo ogłoszone.

Dotychczas trzech kandydatów 
złożyło oświadczenie, że nie chce 
kandydować. Zrezygnował z kan­
dydowania h. poseł hr. Emeryk 
Hutten - Czapski (Nowogródek).

Cieiterał Karaszewicz - Toka- 
rzewski oznajmił, że kandydatu­
rę jego zgłoszono we Lwowie bez 
jego wiedzy i zgody i że o m an­
dat do Sejmu ubiegać się nie za­
mierza.

W Radomsku wybrany został 
kandydatem na posła członek Ra 
dy Naczelnej PPS p. Franciszek 
Lenk. Ogłosił on oświadczenie, że 
nie upoważnił nikogo do wysta­
wienia swej kandydatury, i że o 
mandat sejmowy ubiegać się nie 
będzie.

Należy przyjąć, że lista rezy- 
gnacyj z kandydowania i oświad­
czeń takich, jak p. Lenka i gen. 
Tokarzewskiego, powiększy się, 
że została ona dopiero otwarta.

Zakomunikowano nam nato­
miast, że przy ponownein obli­
czeniu głosów w warszawskim  o- 
kręgu nr. 5 (Śródmieście—Powi­
śle) utrzymał się na liście kandy­
datów p. Wacław Szujski, wydaw 
ca „Ju tra P racy” i że zamierza 
on wobec tego ubiegać się o 
mandat sejmowy.

* * *

W kołach politycznych intere­
sują się już marszałkami nowych 
Izb ustawodawczych.

Po kaw iarniach warszawskich 
na marszatka Sejmu „typowany” 
jest ubiegający się o mandat po-

Pogrzeb i  p. płk. Beliny- 
Prażmowskiego

Depesze kondolencyjne
Pogrzeb ś. p. płk. Beliny-Prażmo 

wskiego, b. prezydenta m. Krakowa, 
zmarłego w Wenecji, odbędzie się w 
Krakowie.

Dokładny termin nie został jesz­
cze ustalony. Kondukt pogrzebowy 
skieruje się na cmentarz Rakowicki, 
gdzie złożone zostaną na wieczny 
spoczynek w pobliżu bratniej mogi­
ły Rokitniańczyków.

X
P. Prezydent Rzplitej i szef Szta­

ba Głównego gen. Stachiewicz wy­
stosowali do wdowy p- Anastazji 
Belina-Prażmowskiej depesze kondo 
lencyjne.

Za szpiegostwo
Dnia 14 b. m. został w Warsza­

wie stracony przez powieszenie Ro- 
mnald Jankowski, skazany na karę 
śmierci za szpiegostwo.

selski z W arszawy, prof. Wacław 
Makowski.

Na marszałka Senatu typują 
płk. Bogusława Micdzińskiego, 
który poraź pierwszy od r. 1922 
nie ubiega się o mandat do Sej­
mu. Płk. Miedziński kandydować 
chcc z Warszawy do Senatu, 
gdzie spodziewa się zdobyć laskę 
marszałkowską.

Gdyby się te p lany powiodły, 
nowe Izby m iałyby dwóch m ar­
szałków M. • •

•

W  W arszaw ie obradowała 
wczoraj Rada Naczelna Stronnic­
twa Zachowawczego. Przybyło 
ponad 60 osób z całego kraju . 
Przewodniczył obradom prezes 
stronictwa, hr. Bniński. Referat 
o sytuacji i o wyborach wygłosił 
p. Wańkowicz.

Rada Naczelna akceptowała 
pozytywne stanowisko, zajęte

przez Zarząd Główny stronnic­
twa w sprawie udziału w wybo­
rach do parlamentu. Członkowie 
Str. Zachowawczego wezwani zo­
stali do skorzystania z prawa wy 
borczego i do poparcia jedynie 
kandydatów, stojących na grun­
cie zasad chrześcijańskich, naro­
dowych i społecznie um iarkow a­
nych.

Zachowawcy w ita ją  z radością 
powrót Ś ląska Zaolzańskiego do 
Macierzy, stw ierdzając, że „Pol­
ska ma to do zawdzięczenia je ­
dynie swym własnym wysiłkom, 
a w szczególności swej konsek­
wentnej polityce zagranicznej, o- 
partej o siłę naszej arm ji i jed ­
nolitą opinję społeczeństwa”.

Następnie Rada Naczelna Str. 
Z. dała wyraz swym troskom o 
wspólną granicę polsko- węgier­
ską

( “ )•

Dlaczego zamknięto „Przegina ШПшК!“
po 2 6  la tach  istn ien ia

Donosiliśmy przed paru dniami, 
że przestał wychodzić wydawany od 
1912 r. dwutygodnik „Przegląd Wi­
leński1'. Redaktor i wydawca p. Lu 
dwik Abramowicz ogłosił o tem na­
stępujące oświadczenie:

„Zamykam definitywnie „Przegląd 
W ileński“, założony przeze mnie w ro 
ku 1912, wychodzący do wybuchu woj­
ny i wznowiony po przyłączeniu Li 
tw y Środkowej do Polski. Złożyło się 
na to zam knięcie wiele przyczyn. Głów 
ne są dw ie: m oja choroba przed dwo­
m a przeszło la ty , której w yniki dotąd 
nie pozw alają ml na pracę system aty­
czną oraz ustawiczne konfiskaty pi­
sma od trzech blisko la t , mimo, że 
skonfiskowane num ery nietylko nie 
różnią się swą treSclą od dwutygod­
nika, wydawanego przez k ilkanaście 
la t  na podstawie te j sam ej ustaw y 
cenzuralnej bez przeszkody, a le  na­
wet pom ijają w ostatnich latach  sze­
reg kw esty j o charakterze bardziej 
drażliwym . W tych warunkach w yda­
wanie pisma s ta je  się niemożliwem“.

Do oświadczenia red. L. Abramo­
wicza, jego przeciwnik polityczny 
red. Cat-Mackiewicz dodaje na ła-

f f o c f o ś ć  S l o w a f e ó c i /
w autonom icznej ojczyźnie

BRATISŁAWA, 15. 10. Z okazji 
uzyskania przez Słowaków autono- 
mji, w wielu miejscowościach sło­
wackich odbywają się nadal wiel­
kie manifestacje narodowe, w któ­
rych biorą udział dziesiątki tysięcy 
ładzi.

Na najbliższą niedzielę są przy­
gotowywane manifestacje w Tren- 
czynie, gdzie będzie przemawiał sło­
wacki minister sprawiedliwości Dur

raz w Preszowie, dokąd przybędą 
minister szkolnictwa Czemak i po­
seł Sidor.

Stronnictwo Srameka postanowiło 
wstrzymać swą działalność na te­
renie Słowacji i przyłączyć się do 
słowackiej partji ludowej.

BRATISŁAWA. 15.10. Przejmowa 
nie władzy w Słowacji przez Słowa­
ków postępuje szybko naprzód.

Po objęciu urzędu krajowego żan
czansky i red. Aleksander Mach o- darmerji i dyrekcji policji w Brati-

sławie, przyszła kolej na dyrekcję 
poczt i telegrafów w Bratisławie, na 
czele której stanął Słowak dr. Doh- 
nal.

Również w dyrekcji policji w Ko 
szycach dokonano daleko idących 
zmian personalnych, wysuwając na 
naczelne miejsca Słowaków. Poza 
tem rząd słowacki dokonuje w dal­
szym ciągu oczyszczania urzędów z 
żywiołów, odnoszących się wrogo do 
słowackiego ruchu narodowego.

C z e s i  тж@*вяжв&
w przedsiębiorstwach na teren ie Sudetów

m ach „Słowa“ parę ko m en tarzy : 
„W alczyliśm y z p. Ludwikiem Abrt 

mowiczem, co m ieliśm y sil, aby Ла> 
odczuwać pogrzeb jego pism a potro- 
chu jako  pogrzeb nas wszystkich 1» 
dzi „tutejszych“. zisiaj,

stwo 
nęło 

> dymna 
»’skursów 
>djowych

Prowizoryczny 
układ handlowy

ж C z e c h o s ło w a c ją
W Cieszynie podpisano prowizo* w ii

ryczny układ między Polską a Cze* ałszywy 
chosłowacją w sprawie zbytu węg13 Czyna o 
i żelaza. >rysy i r

Na podstawie tego układu, hut> poru. Zac 
i kopalnie polskie, położone Ea 
Śląsku Zaolzańskim, będą miały u' 
możliwiony eksport swych artyku" 
łów do Czechosłowacji. <Jcia, g od

W imieniu władz polskich umotf* 0rv’

lać jego 
lotywy 1 
(st, że h

p o d p isa li: d r. Kulczycki i dr. Ada' 
m ecki, w im ien iu  zaś władz czes' 
k ich : płk. Berger i  inż. Hepner.

Dziennikarze 
w poselstwie bułgarskie;« 
przed odjazdem do Sofij
Dn. 15 b . m. popołudniu wyje‘ 

chała z Warszawy do Sofji delega 
cja polskiego Komitetu porozum ie 
nia prasowego b u łg a r s k o -p o ls k ie g , 
z red. Wacławem F ilo c h o w sk im  
radcą Zdzisławem M iłoszewskim  n 
czele. .

W przededniu wyjazdu poseł b ^
garslti min. Trajanow, wraz z

e.

PRAGA, 15.10. W ramach zarzą­
dzeń przejściowych, uzgodnionych 
przez delegację gospodarczą Czecho 
Słowacji z rządem Rzeszy w Berlinie 
zostało ustalone, co następuje: 

Liczny' personel urzędniczy wszy­
stkich zakładów przemysłowych,

powanych, dla uniknięcia zakłóceń 
w normalnym trybie pracy fabryk, 
kopalń, elektrowni itp., -pozostanie 
na swych dotychczasowych stanowi 
skach tak długo, dopóki przedsiębior 
stwa te nie zostaną definitywnie 
przekazane w ręce niemieckie i nie

żonką i córkami wydał w salona ^ 
poselstwa przyjęcie dla sfer 
kich, prasowych i towarzyskich, s 
licy.

Na przyjęciu tem obecny był ^  
bitny artysta-malarz i pejzazys 
bułgarski, p. Tanew, którego ■ 
stawa najcelniejszych prac, otw ^ 
ta będzie w sobotę, dn. 22 b. №•’
Tow. Zachęty Sztuk P ię k n y c h .

W ia d z e  L . O . P . P '
na roczna kadencj?
Dn. 15 b. m. odbyło się k e jg g je  

cyjne posiedzenie rady 0 ЙГа, ze’
LOPP. pod przewodnictwem f  ^ t y c y ,
prezesa inż. Aleksandra B°b  ̂ " ,e He
skiego. . hranolu» l ?8<Prezesem rady głównej wy ^  Г ało się

swobodnego powrotu na terytorjum ponownie b. ministra inż. ' ^  ^ s^°
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nowy personel niemiecki.
Rząd Rzeszy zagwarantował wszy­

stkim dawnym urzędnikom i funkcjo 
narjuszom powyższych przedsię­
biorstw wolność osobistą i możność

Czechosłowacji.
znajdujących się na terenach oku- będzie zaangażowany odpowiedni

Samoobrona przeciwlotnicza w  Anglji
Doniosłe zarządzenia brytyjskie

LONDYN, 14.10. Rząd brytyjski 
powziął szereg decyzyj, dotyczących 
zorganizowania samoobrony prze­
ciwlotniczej.

W tym celu utworzona zostanie 
specjalna armja terytorjalna, rekru 
tująca się z robotników i pracowni­
ków fabrycznych, którzy ze wzglę­
du na swój wiek nie nadają się już 
do zaciągu w szeregi armji regular­
nej.

Każda większa fabryka, elektro­
wnia, lub zakład użyteczności pu­
blicznej stanowić będzie zamkniętą 
w sobie jednostkę, która wyposażo­
na zostanie w odpowiedni sprzęt

dział przeciwlotniczych. Robotnicy 
każdej fabryki przejdą przeszkole­
nie w obchodzeniu się z tą bronią.

Drugiem zarządzeniem jest Całko­
wita reorganizacja produkcji dział 
przeciwlotniczych o kalibrze 3,7 cali 
wprowadzonych w roku 1937. Reor­
ganizacja umożliwi masową produk­
cję dział tego typu.

Trzeci krok dotyczy złożenia par 
lamentowi w czasie nadchodzącej 
sesji, ustawy, umożliwiającej natych 
miastowe zorganizowanie ludności 
cywilnej w razie nagłej konieczno­
ści. Ustawa przewidywać ma stwo­
rzenie osobnego ministerstwa Służ

koju będzie miało na celu przepro­
wadzenie przeszkolenia ludności cy­
wilnej zarówno męskiej, jak  i żeń­
skiej w tych dziedzinach służby na­
rodowej, do których dana jednost­
ka najbardziej się nadaje, ze wzglę 
du na swój zawód lub szczególne 
kwalifikacje. Służba ta w czasie po 
koju ma mieć charakter wyłącznie 
ochotniczy i żaden przymus nie bę­
dzie stosowany.

Z lo t©  z  E a r c e lo 0^
sjsj Stef8®RZYM, 15-10. Agencja 

donosi z Paryża, że do
przybyło 14 autokarów,
5 tonn sztab złota. , : cel"

Po załatwieniu formalnos 
Spodziewane jest, że mowa trono | nych kolumna samochodom сециУ 

wa przy otwarciu nowej sesji par-1 się. do Port Vendres, gdzie .̂а- 
lamentu dn. 8 listopada zawierać ładunek przeniesiony został ^ eZna-

gonów, które odjechały w

wojenny, składający się z lekkich by Narodowej, które w czasie po-

będzie wzmiankę o tym nowym pla 
nie.

Desant japoński m aszeruje
w kierunku kolonji brytyjskiej

HONG KONG, 15.10 Ze źródeł 
japońskich donoszą, że Uaiczeu, waż 
ny punkt strategiczny na drodze ka 
tońskiej został zdobyty dziś rano. 

TOKJO, 15.10. Przed południem

brzegów Tung-Kiang ma duże zna­
czenie dla rozwoju dalszego natar­
cia na linję kolejową Kaulun—Kan­
ton.

Lewe skrzydło japońskiego desan

nji koronnej Hongkong.
TOKJO, 15.10. Zarządzenie mini­

stra wojny, ogłoszone w gazecie o- 
ficjalnej przedłuża czas służby woj­
skowej, dla wszystkich oficerów i

Kuehna. Wiceprezesami pono j o znaczy 
wicemin. inż. A. B o b k o w s k ie g  prać szere 
prof. dr. Maksymiljana T. Hu ^  jęliby ost; 
Sekretarzem ppłk. inż. Roman r°wiednia 
rzechowskiego. Qpp. próżni*

Prezes zarządu głównego u \0 h, • ■ 
gen. dywizji inż. Leon B erbeć» * l  Prawd 
żył sprawozdanie z prac ,b!f^ .r2£Z Ц г. ,  , 
LOPP., przyjęte j e d n o g ł o ś n ie  P L -A  • , 
zebranych. L  , feni
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Choroba ks. jallaiV
HAGA, 15.10. W edług k<? ^ encja 

t u  ofic ja ln ego^  r e k o n w a  
księżnej Ju ljan" u l e g ł a  P 
przedłużeniu z p o w o d u  a ta i Ro­
czki, jak iem u  u leg ła  k sięzna
шее grypy.

W  k ilk u  s ł o w a c h
cesarska kwatera główna ogłosiła tu na zachód od Tamszui stoi w od-1 żołnierzy. Zarządzenie nie wymienia
komunikat o zajęciu m. Ueiyung ległości ok. 10 mil od linji kole- j czasu, na jaki "służba w  w ojsku  zo- ~  2 P°wodu Śmierci
nad rzeką Tung.

Obsadzenie Ueiyung i opanowanie
I jowej na granicy brytyjskiej kolo-1 stała przedłużona.

Wielki® oszustwo bankowe
HAGA, 15.10. W Amsterdamie 

wykryto wielkie oszustwo bankowe 
na przeszło 2 miljony guldenów.

Z rozkazu prokuratora aresztowa 
no Muschtera i Wiegerincka, dyrek 
torów banku „Commanditaire Bank- 
vereeniging Wiegerinck, Muschter 
et Co.“. Podczas rewizji, pvzeprowa 
dzonej w banku, aresztowano rów­

nież znajdującego się w gmachu 
dyrektora banku „Creditvereeniging 
Amsterdam“.

Oszukańcze manipulacje aresz­
towanych bankierów polegały na 
tem, że wyłudzali oni od łatwowier­
nych papiery wartościowe, które 
sprzedawali. W ten sposób towarzy­

stwo

cia C yryla , w uja kró la r bu14 
Karola, ogłoszono na ą
reszteńskim  8-dnioWił *ał0 .’ triel^0 

— We ’ Włoszech agen«1 
Żydzi zostali wezwani
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ubezpieczeniowe „Nationale około 1,5 miljonów ego. ^
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KLUCZ TAJEMNICY
T o i a S Î Æ m  s q s l e t f e m  k o m u n i z m u

fałszywych, kryzys wrześniowy 
iczyna objawiać swe właściwe 
lrysy i rysy, swoje lin je  siły i 
>oru. Zaczynają się także wyła- 
'ać jego sprężyny zakulisowe i 
totywy ukryte. Jeśli prawdą 
st, że h istorja jest m istrzynią 
fcia, godzi się spojrzeć na hi- 
oryczną rozgrywkę wrześniową 
?d kątem zaw artej w niej nau- 
1 na przyszłość.
Tak więc, jest już dzisiaj rze- 

Ц niezbicie ustaloną, że wojny 
chciały nietylko Anglja i 

rancja, ale — i to w większym 
lt>że stopniu — Niemcy. Stwier- 
zenie to opiera się nietylko na 
rze jaw ach niewymuszonego — 

jest rzadkie w państwach to- 
»Inych — entuzjazmu, z jak im  
lasy  niem ieckie przyjęły ugodę 
i°.nachijską: opiera się ono na 
temniej ważnym pewniku: w oj­

nie chcieli kierownicy I ll-c ie j 
*eszy. Jeśli jednak masy kiero­
wy się uczuciem, uczuciem 
trętu do wojny, to ich wodzo­
wi nie lekceważąc bynajmniej 
®któw zbiorowych, powodowalily  był ^  « —lu iu n j l l l ,  |IUIVUUUWU1
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[0 Cẑ  ,ową wyrachowaną niechęć 
wujny. Zarówno politycy jak  
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!  W ,sRortPaIaśżo łn ierz  d ośw iad czo-
Menal^ie min. B o n n eriû y ’ oświadczył
4fcvlł̂ y»IneRo du t 0pWi' źe. jest Pe-tv a Francji wyniku

««acusiuego.nawet aiedobo-

czyć ich bezprzykładną uległość 
wobec Hitlera, upokarzające po­
dróże do Berchtesgaden i Godes- 
bergu, akceptację „dyplom atycz­
nego Sedanu” i wszystkich je ­
go konsekwencyj?

Czy tylko pobudkami natury 
humanitarnej, odrazą do krwa­
wych zapasów, pacyfizmem spo­
łeczeństw demokratycznych, świa 
domością, że nie mają nic do zy­
skania na wojnie nawet zwycię­
skiej? Nietylko.

Motywem, który odegrał dużą 
rolę w decyzji angielskiej, była 
świadomość, że oparty na totaliź- 
mie ustrój, wojna zakończona kię 
ską w trącić musi w chaos i anar- 
chję. Świadomość tego musi ist­
nieć i wśród władców III Rzeszy.

Dla nich może bardziej, niż 
d la ludzi z poza Niemiec, gdyż 
oni, wodzowie państwa totalne­
go i autorytatywnego, powinni 
sobie dokładnie zdawać sprawę 
ze specyficznych właściwości to­
talizm u i autokracji. W  sam ej

rzeczy, im surowsze są więzy to- 
talistyczne, krępujące dane spo­
łeczeństwo, tem głębsze musi być 
rozprzężenie w razie zerwania 
tych więzów. Obywatel, który 
swe poczucie odpowiedzialności 
za sprawy publiczne i samodziel­
ność myślenia przeniósł na jed­
nego „wodza”, musi w wypadku" 
odejścia tego „wodza” i pęknię­
cia armatury totaiistycznej, pozo­
stać całkowicie bezradny, zdany 
na pastwę najbardziej nieopano­
wanych ruchów i odruchów. Po­
zbawieni tego, którego rozkazów 
m usieli i zw ykli słuchać przez 
szereg lat, obywatele, ja k  stado 
Panurga, skoczą do wody z po­
kładu tonącego okrętu za pierw ­
szą oszalałą owcą.

To jest słabość siły totalnej. 
To jest p ięta achillesowa ustro­
jów, opartych nie na instytu­
cjach, które trw ają , lecz na woli 
jednego człowieka, która prze­
m ija. Ta słabość właśnie spra­
wia, że ustrój totalny blisko są­
siaduje z anarchją komunistycz­

ną. Tam, gdzie przez długie la ta  
wbijano obywatelowi do głowy 
alternatyw ę: Berlin albo Moskwa, 
lub Rzym albo Moskwa, w razie 
upadku Berlina lub Rzymu, po­
zostaje •— tylko Moskwa. Dwa 
ustroje, które, wyszedłszy z tych 
samych założeń antyparlam enta- 
"ryzmu, antydem okratyzm u, an ty­
liberalizm u, rozeszły się w prze­
ciwnych kierunkach — zbliżyły 
się do siebie na odległość... 
woli jednego człowieka. Gdy 
człowieka tego nie stanie, musi 
nastąpić katastrofalne spięcie.

To zrozumiano w Anglji i... w 
Niemczech. Zrozumiano, że spię­
cie to musi spowodować w ielkie 
pow ikłania i że do spięcia takiego 
najłacniej doprowadzić może woj 
na. W ojna, na której w ygrać 
mógłby tylko czerwony w ichrzy­
ciel. Ta groźba daje nam klucz 
do ta jem nicy uległości Chamber­
laina, m edjacji Mussoliniego i u- 
stępliwości in extremis gospoda­
rzy m onachijskich.

St. Br.

W świetle prasy

PEWNOŚĆ -  ZAUFANIE

Mienie pourierzone P K O  jest решпе, bez­
pieczne i każdej chiuili do dyspozycji uriaściciela 
książeczki oszczędnościoiuej.

KAŻDY URZĄD POCZTOWY JEST ZBIORNICĄ P K O

\

AtaK na arcybisKupstwo wiedeńskie
Co pisze o tem p rasa  w A n g l j i  i Holandji

Z różnych stron nadchodzą z za­
granicy szczegóły o demonstracjach 
antykatolickich, których widownią 
stal się Wiedeń w ostatnie dni ubie­
głego tygodnia.

Londyński „Daily Herald“ po 
pierwszych wieściach o ataku na 
siedzibę arcybiskupią w Wiedniu 
skomunikował się telefonicznie z ks. 
prałatem Jakubem Wainbacherem, 
sekretarzem kardynała Innitzera i 
otrzymał następujące szczegóły.

Kiedy motłoch obiegł siedzibę ar­
cybiskupią, kardynał Innitzer wraz 
z duchowieństwem znajdował się w 
prywatnej kaplicy na modlitwie. 
Przeciw intruzom, którzy wdarli się 
do pałacu, wystąpili wspomniany 
prał. Weinbacher i prał. Machim, 
nie zdołali jednak przeszkodzić zni­
szczeniu wielu pomieszczeń, między 
innemi kaplicy prywatnej, która zo­
stała całkowicie zdemolowana.

Policja przybyła bardzo późno- 
Napastników z pałacu usunięto i na 
placu św. Szczepana zaprowadzono 
porządek.

Kardynał Innitzer nie został znie­
ważony czynnie, jak  to podały nie­
które dzienniki. Władze podjęły

śledztwo. Narazie trudno orzec, 
czy napad zorganizowany był z wie 
dzą partji narodowo-socjalistycznej, 
czy też był dziełem motłochu.

Wychodzący w Roterdamie dzień 
nik katolicki „De Maasbode“ podaje 
według informacyj naocznych świad 
ków napadu, głównie kapłanów, za­
mieszkałych w pałacu arcybisku­
pim, że ataku na siedzibę arcybisku 
pią dokonały dwie grupy motłochu. 
Podczas gdy jedna demonstrowała 
przed pałacem, druga wdarła się do 
wnętrza i poczęła atakować obec­
nych tam księży.

M. in. sześćdziesięcioletniego księ­
dza Krawarika wyrzucono z pierw­
szego piętra przez okno, wskutek 
czego kapłan ten złamał obie nogi 
i doznał wstrząsu mózgu. W czasie 
plondrowania pałacu uległa całkowi 
temu zniszczeniu cenna bibljoteka j 
arcybiskupów wiedeńskich.

Ten sam dziennik podaje, że acz­
kolwiek prasa wiedeńska przemil­
czała wypadki, wieść o nich szybko 
dotarła do powszechnej wiadomości. 
W niedzielę tłumy wypełniły kate­
drę św. Szczepana, nic jednak nie 
dowiedziały się oficjalnie, bowiem

duchowieństwo z ambony o zaj­
ściach nie wspomniało. Natomiast 
po nabożeństwie około południa 
doszło do nowych ataków motłochu 
na wiernych wychodzących z świą­
tyni. Kilka osób zostało przytem po 
ranionych, policja jednak szybko 
zaprowadziła porządek. Podobne zaj 
ścia powtórzyły się również w nie­
dzielę po nieszporach.

„De Maasbode“ w depeszy z Wie­
dnia informuje, że kardynał Inni­
tzer pozostaje w swym pałacu pod 
aresztem domowym. Siedzibę arcy­
biskupią obsadzili członkowie „Gęsta 
po“, którzy w ciągu niedzieli dwu­
krotnie przesłuchiwali kardynała 
Innitzera w sprawie zajść ostat­
nich. Połączenie telefoniczne z pa­
łacem arcybiskupim zostało przer­
wane-

Przeczy temu agencja Reutera, 
I która ze źródeł oficjalnych dowia­
duje się, że niema mowy o areszcie 
kardynała Innitzera, który korzysta 
z całkowitej wolności. Obsadzenie 
pałacu arcybiskupiego przez policję 
ma na celu jedynie „ochronę i bez­
pieczeństwo“ osoby kardynała.

Р г ж е с ш  S^oBetkom n a  Łiiw i&
евкйшд r e p r e s j e

Z Kowna donoszą: ukazać. Dopiero nazajutrz wśród
Prześladowanie ludności polskiej białych plam pismo zawiadomiło czy 

na Litwie trwa. telników, że urząd pracy spółdziel-
W dn. 10 b. m. policja wiłkomier- i czej nadeśle w sprawie antypol­

ska zamknęła nowe dwie czytelnie skich wystąpień w Poniewierzu ofi- 
Tow. „Oświata“ w Jaszudach i O-1 cjalny komunikat, 
leniszkach. Równocześnie w Ponie-j „XX Amzius“ donosi, że w za- 
wierzu doszło do zaburzeń antypol- ścianku Girele tamtejszy mieszka-
skich,

„Dzień Polski“ został skonfisko­
wany i  w dniu 12 b. m. nie mógł się

nieć Kozicki, który dzierżawił 7 hek­
tarów ziemi, należących do jego 
krewnego Zabukasa, został obecnie

pozbawiony tej ziemi za to, że w 
domu rozmawiał po polsku. Zabu- 
kas zażądał bowiem od Kozickiego, 
by ten używał w domu języka litew 
skiego.

— „Rozmawiaj w domu po litew­
sku, albo odbiorę 7 hektarów ziemi“.

Kozicki nie dał się zastraszyć i 
oświadczył :

— „Po litewsku mówić nie będę“.
I stracił ziemię.

SCEPTYCYZM W BUDAPESZCIE 
Korespondent berliński „Gazety 

Polskiej“ bawi obecnie w Komamie 
i stamtąd donosi:

„ W  o p in ji w ę g ie rsk ie j n ie b ra k  g ło ­
só w , w y ra ż a ją c y c h  się  o  o sta tn ich  k r o ­
k a ch  rząd u  b u d ap eszteń sk iego  z  dużym  
scep tycyzm em . D zie n n ik i p o w ą tp iew a ­
ją , a b y  c z te ry  m o ca rstw a  zd ecy d o w a ły  
się  n a  w y w a rc ie  w  P ra d ze  d o stateczn ej 
p re s ji. „W ę g ie rsk ie  sp ra w y  za ła tw ić  
m ożn a ty lk o  p rzy  u ży c ia  w ę g ie rsk ie j 
s i ły ”  —  p isze  „M a g y a rsa g ” .

CZTEREJ W WENECJI 
Korespondent rzymski „Kurjcra 

Warszaw skiego“ kategorycznie twier 
dzi, że postulaty węgierskie będą 
przedmiotem obrad konferencji 4-ch 
w Wenecji:

„Według ostatnich wiadomości, wy­
znaczona jaż została konferencja este- 
rech mocarstw. Odbędzie się ona w 
Wenecji. Już w przyszłym tygodniu roz 
poczną się obrady czterech ministrów 
spraw zagranicznych 4-ch mocarstw.”

„KRWI NIEMIECKIEJ“
Znany naszym czytelnikom okól­

nik o spisie ludności w Niemczech, 
wymierzony przeciw ludności pol­
skiej, zwłaszcza na Mazurach, wy­
wołuje ze strony „Zachodniej Agen 
cji Prasowej“ takie uwagi:

„Z e  stro n y  n iem ieck ie j is tn ie ją  jaż 
od p arn  la t  u siln e  staran ie  w  k ie ru n ­
ku  p od cią gn ięcia  pod o k reś le n ie  „d eu teh  

j b liitig ”  w szy stk ich  n ie-n iem ieek ich  grup  
I n aro d o w y ch , ż y ją c y c h  w  gran icach  

p a ń stw a  n iem ieck iego , a  w ię c  P o la - 1 
k ó w , D u ń c zy k ó w , Ł u ży c z a n , Fryzów i 
L itw in ó w . D la  p ostęp ow an ia  administra 
cy jn e g o  sp raw ę  tę re g u lu je  okólnik *d - 
n lstra  sp raw  w e w n ę trzn y ch  Biesay I 
P ru s z 26. 11. 1935 r „  który powyższe 
gru p y  n aro d o w e o k reś la  bezceremonial­
nie ja k o  „d en  łschblG Iig” . Ponieważ rów 
n ocześn ie  m ó w i się  w  tem  ro zp o rzą ­
dzen iu , że  „ k r w i o b ce j”  w  Europie są 
ty lk o  Ż y d zi i C y ga n ie , w y n ik a ło b y , i e  
w szy stk ie  n aro d y  e u ro p e jsk ie  
„d eu tseh b in tlg” , c o  o e z y w iś d e  j«*ł a b ­
surdem . K o n sek w en eje  je d n a k , jaki« wy 
n ik a ją  z  tego ro d za ju  u jm o w a n ia  spra­
w y  p o ch od zen ia  n ie-n łem ieck ieg o  grup 
n aro d o w y ch  w  R zeszy , są b a rd zo  dale­
k o  id ące. W  ten sp o só b  lik w id u je  się 
w  R ze szy  P o la k ó w , D u ń c zy k ó w , Łuży­
czan  i in . i  tw o rz y  się  z  n ich  Niem­
có w . U siło w a ń  tego ro d za ju  n ie nale­
ży  b a g a te lizo w a ć .”

DZIEWIĄTA RUBRYKA 
W GDAŃSKU 

„Knrjer Bałtycki" donosi z Gdań 
ska, że przypomniało mu się przy- 
mówisko polskie, „co ma piernik do 
w iatraka“,

„k ie d y  u jr z a ł w  form u laran eh , sieją­
cych  do ze zn ań  o  d o ch od zie , a  roasy- 
la u y c h  ob ecn ie  p rzez  gd ań sk ie  urzędy 
p od atk ow e, ru b ry k ę  d z iew ią tą . W ru­
b ry ce  ie j  p ro si u p rze jm ie  u rzą d  podat­
k o w y  sw o ich  k lie n tó w , a b y  zech cie li 
m u za k o m u n ik o w a ć , ja k im  językiem 
m ó w ią  n a jch ę tn ie j w  gron ie  r o d z im e » :  
p o lsk im , n iem ieck im , ob yd w o m a  od 
razu , ży d o w sk im , an g ie lsk im , czy tu­
re ck im  itp . R zecz  p ro sta  n ie zap o m n ia ­
no ró w n ież  o o d k ry ty m  p rze z  p o n iek tó ­
ry c h  „u c z o n y ch ”  ję z y k u  „k a szu b sk im ” , 
k tó ry , ja k  się  o k a zu je , w  p o jęe iu  gdań­
sk ich  sk a rb o w tó w  n ie  je st n arzeczem  
m o w y  sa rm a c k ie j, Jak np. g w a ra  p od ­
h a la ń sk a , a  stan o w i o d d zie ln y  ję s y k .”  

Wobec tego „Kurjer Bałtycki' 
pisze :

„G o rą c o  g o lo w i je ste śm y  za le c ić  len 
p ro sty  sp osób zb ieran ia  d a n y ch  np. poi 
sk im  u rzęd o m  sk a rb o w y m  na P o m o rzu . 
M oże 1 u  n as w ó w ezas sp adn ie  liczb a  
m n ie jszo ści n iem ieck ie j, m oże 1 m y o d ­
k ry je m y  ja k iś  do d z isia j je szcze  n ie­
zn an y  ję z y k  b ran d eu b u rsk i?  K to  w ie?

UPRZEJMOŚĆ PAT-a 
Wśród „Kolców bez róż*' zwraca 

uwagę „ABC.“, że 
„s p ra w a  n ie z w y k łe j „u p rze jm o śc i”  

P A T -a  d la  O zonu b y ła  ju ż  p od n oszo­
na p rze z  p rasę. O to jeszcze  jed en  k w la  
tek. W e  L w o w ie  od b y ła  się  m a n ifesta ­
c ja  z  o k a z ji p rzy łą c ze n ia  Ś ląsk a  Zaol- 
zań sk lego  do P o lsk i —  w  czasie  m a­
n ife sta c ji m ó w ion o , że u rzą d za ją  ją  
„w s z y s c y  P o la c y ” , a w ieczo rem  P A T  
—  k o m u n ik o w ał: „P .T . S p raw o zd aw cy  
p ra so w i są  p ro szen i o za zn aczen ie , że 
o rgan izato rem  d zis ie jsze j m a n ife sta c ji 
je st o k ręg  lw o w sk i O.Z.N .” . S ym b io za  
P ato -O zo n ow a w zru sza ją ca .”

PRZEŚLADOWANIE RELIGJI 
W AUSTRJI 

Oświetlając ostatnie wydarzenia 
w ^Viedniu chrześcijańsko-demokra- 
tyceny „Głos Narodu“ pisze:

„ P o  zn an em  ośw ia d czen iu  k a rd y n a ła  
In n itzera  w  m arcu  b ież. ro k n , jed en  x 
p o lsk ich  ty g o d n ik ó w  p isa!, że —  to k o ­
n iec kon fil litu  m ięd zy k a to licy zm em  a 
n acjo n alizm em  R zeszy . W y ra z iliśm y  
w ó w ezas w ą tp liw o ść , by  tak  b y ło  w 
rze c zy w is to ści. O statn ie  w y d a rz en ia  w 
A u str ji d o w o d zą , że n aw et ta k  m iłe  
d la  h itleryzm u  w y stą p ien ie  k a rd . in n i­
tzera  n ie  w strz ym a ło  fa li p rze ś la d o w a ­
nia  K o śc io ła  u gran ic  A u strjl. P rze n io ­
sło  się  do  „M a rc h ji W sch o d n ie j”  i sza­
le je . M iędzy h itleryzm em  bow iem  a ka 
to llcyzm em  są  zasa d n icze  p rze c iw ie ń ­
stw a  i n ie  m a zgo d y. R e lig ijn y  ku lt 
n arodu  i ra sy  nie godxl się  я kultem  
Boga.”



in a u g u ra c ja  te g o ro c z n e j a k c j i  P o m ocy  Z im o w e j
Uroczyste posiedzenie Ogólnopolskiego Komitetu no Zemsu

Dn. 14 b. m. na Zamku Królew­
skim w Warszawie odbyło się w o- 
becności P. Prezydenta R. P. 3-cie 
uroczyste zebranie Ogólnopolskiego 
Obywatelskiego Komitetu Pomocy 
Zimowej.

Na zebraniu obecni byli: małżon­
ka P. Prezydenta R. P„ pani Mar­
szałkowa Piłsudska, członkowie rzą 
du z p. premjerem Sławojem Skład- 
kowskim na czele, prezes N. I. K. 
gen. Krzemieński, I-szy prezes Są­
du Najwyższego Supiński, I-szy pre 
zes N. T. A. dr. Hełczyński, przed­
stawiciele duchowieństwa z ks. bi­
skupem Szlagowskim i Adamskim 
na czele, metropolita kościoła pra­
wosławnego Dyonizy, ks. biskup Bur 
sche i przedstawiciele duchowień­
stwa innych wyznań, podsekretarze 
Stanu, generalicja, szef O. Z. N. 
gen. Skwarczyński, prezes Prokura- 
torji Generalnej Bukowiecki, woje­
wodowie, przedstawiciele świata na­
ukowego, kulturalnego, gospodarcze­
go, organizacyj i instytucyj spo­
łecznych, zawodowych, pracowni­
czych oraz prasy.

Na zebraniu obecnych było zgó- 
rą 500 osób, reprezentujących wszy 
stkie sfery społeczeństwa.

O godz. 18Л5 wszedł na salę P. 
Prezydent R. P.

Obrady zagaił p. premjer mówiąc 
co następuje:
„Panie Prezydencie, Ekscelencje, Sza 

nownl Państwo,
Pomoc Zimowa, s tó jk a  pod n a j­

wyższym protektoratem  Рапа Prezy­
denta Rzeczypospolitej, ma swoje w y­
tyczne, swoje wyniki i zakres swej 
pracy. Dlatego w ydają  mi się zbędne 
wszelkie przemówienia wstępne i 
proponuję przystąpienie do obrad.

Proponuję na przewodniczącego ze­
brania p. prem jera Kościałkowskie- 
go".

Min. Kościałkowski, obejmując 
przewodnictwo, powołał do prezy- 
djum szereg osób z panią Marszał- 
kową Piłsudską i ks. arcyb. Szla­
gowskim na czele.

Po ukonstytuowaniu się prezy- 
djum min. Kościałkowski, jako prze 
wodniczący Naczelnego Wydziału 
Wykonawczego, wygłosił przemó­
wienie, w którem podkreślił m. inn.:

„W roku ubiegłym, w te j sam ej 
вой pozwoliłem sobie na tle  sprawo­
zdania z akc ji pomocy zimowej 
stw ierdzić:

Jeżeli ktokolwiek zadałby sobie py­
tanie, czy społeczeństwo polskie jest 
zdolne do konsolidacji, to nie powołu­
jąc  się już na decydujące w dziejach 
odrodzonej Polski momenty, oraz na 
powszechny u nas stosunek pozytyw­
ny do zagadnień obronności państwa 
— sam a ak c ja  Pomocy Zimowej w y­
kazała, te  dokoła wielkich, konkret­
nych, zrozumiałych d la społeczeństwa 
zadań, konsolidacja jes t łatw a do o- 
siągnięcia. Zbratanie w tak ie j akcji, 
jednolity kierunek i wykonanie, to 
nasze w ielkie im|>onderabllia“.

Minr Kościałkowski wypowiedział 
się następnie za dobrowolnym cha­
rakterem akcji świadczeń na Pomoc 
Zimową.

„Stan rynku pracy, k tó ry mimo 
wielkich wysiłków i pomyślnego roz­
woju gospodarczego państwa, nie mo­
że jeszcze całkowicie wchłonąć przy- 
fm tu . ludności poszukujących pracy 
ze wsi oraz doświadczenie dwuletnie 
Pomocy Zimowej, — uwalnia mnie od 
ponownej m otywacji konieczności kon 
tynuowania ak c ji naszej i je j dobro­
wolnego charakteru.

Zapewne, ten i ów zniecierpliwiony 
obywatel rzuci może nieraz bez głęb­
szego zastanowienia: „ lep szy  byłby 
już podatek". Ktokolwiek jednak 
wgłębił się w rolę i metody działania

łącznie z pozostałością z okresu 
1936-37 — zł. 1.415.501 daje sumę 
zł. 33.505.050; ogólna wartość ze­
branych ofiar w naturze wyniosła 
zł. 7.554.845. Łącznie więc ofiary 
w gotówce i naturze wyrażały się 
sumą zł. 41.059.896. Koszty admi­
nistracyjne stanowiły 1.08 proc.

Wniosek Komisji Rewizyjnej o 
udzieleniu absolutorjum zebrani 
przyjęli przez aklamację.

Zkolei przewodniczący odczytał

następujący projekt odezwy do spo 
łeczeństwa. (Odezwę podajemy oso­
bno).

Projekt adezwy zebrani przyjęli 
przez aklamację.

Następnie został wybrany komi­
tet z min. Kościałkowskim na czele 
jako przewodniczącym oraz komi­
sja  rewizyjna z p. Marszałkową 
Piłsudską.

Posiedzenie zamknął min. Kościał­
kowski krótkiem podziękowaniem.

Feliks Karolewski

Odezwa do społeczeństwa
Obywatele,
Społeczeństwo polskie chlubnie speł 

niło obowiązek względem bezrobot­
nych ubiegłej zimy.

Pomoc Zimowa objęła ponad 330 
tys ięcy  bezrobotnych żyw icieli rodzin 
oraz 800 tys ięcy  dzieci.

Osiągnięto w gotówce i naturaljach  
ponad 41 miljonów złotych. W ielką 
była ofiarność społeczeństwa.

Pomoc Zimowa pogłębia sw ą akc ję : 
równowartość zapracowanych św iad­
czeń wyniosła ponad 11 miljonów zło 
tych wobec 5 miljonów złotych w o- 
kresie poprzednim.

W ydatki na pomoc d la dzieci wynio­
sły 7 miljonów 250 tys ięcy  złotych 
wobec 4 miljonów 600 tys ięcy  w okre­
sie poprzednim.

Stało się zadość sprawiedliwości 
społecznej i miłości bliźniego. Znowu 
zbliża się okres zimowy.

Pomimo wielkich wysiłków i po­
myślnego rozwoju gospodarczego ry-

się obowiązkiem, od którego n ik t u- 
chylić się nie może.

Zasada bezwzględnej powszechności 
świadczeń, nie osiągniętej jeszcze cał­
kowicie, je s t tu  najw iększym  sukce­
sem moralnym i  społecznym. W ym aga 
je j również sprawiedliwość wobec te j 
części obywateli, którzy zawsze są 
czuli na potrzeby państw a i  społeczeń 
etwa.

Powszechność świadczeń stałe się 
naszem pierwszem hasłem.

Warszawa, Senatorska 32, tel.:
S n tD Y lZ K M  APTECZNEGO.

eksp. 6.43.71 
biuro 2.47.86.

PPZYBORÓ */ LABORATORYJNYCH.
KOSMETYCZNYCH

Egz.
SZKOLNYCH 

od 1903 r.
Odznaczona na 1 - e j  P. Ul. Szpit. s rebrnym  medalem
C e n y  n isk ie  987 Ż ą d a ć  n o w yc h  c e n n ik ó w

Zajścia w uniwersytetach
we Lwowie i w W arszaw ie

Ze Lwowa donosi „I. K. C.“ : „Na 
uniwersytecie lwowskim doszło w 
piątek znowu do ekscesów. Przypad 
kowym świadkiem insultowania ja ­
kiegoś studenta Żyda był prof. Łem 
picki oraz idąca z nim jego córka.

Planowe dostarczanie pracy i opieka Gdy prof. Łempicki zareagow ał stow
nad dziećmi 1 młodzieżą jest dru- 
giem naszem hasłem.

Pomoc Zimowa rozszerza również 
swą akcję  choćby ze względu na po­
większenie obszaru państw a o Śląsk 
Zaolzański.

J a k  jednolita postawa narodu stała 
się współczynnikiem tego zwycięstwa 
— tak  solidarność i powszechna ofiar 
ność w odniesieniu do bezrobotnych I

nie, wzywając do opamiętania, zo­
stał znieważony wraz z córką. W
tym momencie w obronie profesora 
i jego córki wystąpiło kilku poważ­
niejszych studentów. Sprawcy na­
paści z">etali dotkliwie pobici“.

W piątek, w godzinach rannych 
doszło na wydziale lekarskim uniwernek pracy jeszcze nie może wchłonąć | młode£" pokolenia stan ie się. współ- ---------____ _______ ______ ___ ______

całego przyrostu ludności l napływu | za y S|,ra'  sytetu warszawskiego do zajść anty
semickich. Przed wykładem prof.poszukujących pracy ze wsi. S ta je  te- I społecznej.

dy przed nami obowiązek dalszego do- I ^  ° Л" ^ î™  L o th a w A natom icum “ ieden ze
pomagania państwu w walce z bezro- IJ " “ *»“ *  \mA m" ‘e j . , !ldzi Po,sce „A natom icum  jeden  ze
bociem i pomocy dla dzieci. | b^dzie cierpieć głód, 1 Im więcej uzy-

W szystkie organizacje zawodowe, |ska Prace
branżowe i społeczne zgłosiły, ja k  i 
w ubiegłych latach , akces do popu­
larnej już i zasłużonej ak c ji Pomocy 
Zimowej, I wespół z wyłonionym 
Ogólnopolskim Komitetem usta lą  nor­
my świadczeń.

Obywatele, pam iętajm y, że raz za­
deklarowana dobrowolnie ofiara s ta je

Drobna ofiara, lecz powszechna, 
zbuduje w ielkie rzeczy i wyrówna nie­
zawinioną krzywdę obywateli pozba­
wionych chwilowo pracy. | 

Obywatele, w ytrw ajm y w ofiarności 
tak  chlubnie zapisanej w dziele w alk i 
z bezrobociem i nie skąpm y grosza j 
na pomoc d la bezrobotnych i dzieci. |

studentów wygłosił przemówienie 
przeciwko prof. Grzywo-Dąbrow- 
skiemu. Po tem przemówieniu gru­
pa studentów poczęła siłą usuwać

czasu di 
o przes 
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ciw  prof. G rzywo-D ąbrowskiemu P°f>mogły 
wtórzono n a w yd z ia le  p raw nym . >Vvc i roi
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zdążyło 
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W Collegium Novum na U. •’ f e ( c 
Krakowie odbył się wiec, na ktoD. ( ( " - 
studenci uchwalili rezolucję  ̂,nictwo 

wykonywaniu prakty T 
państwa P°‘

P r a z e c iw  u s t a w ie  
l e k a r s k i e j

protest studentów 
krakowskich

ustawie o 
lekarskiej na terenie

l) e z a  m w i  
k  w y t r z jti.nai rmuj 11 cv ~ ..n *

skiego, wprowadzającej prz ż .M na
2-letnią praktykę lekarską w sr 
wiskach poniżej 5 tys. m ie s z k a n c e  ^

Wobec wieści o tworzeniu 
Łodzi wyższej szkoły lekarskiej, 
dzież medyczna U. J . uchwa 1
3-dniowc powstrzymanie si?
wszelkich zajęć u n iw e r s y t e c k ic h ^ .

Rezolucje wręczone zostaną
studentów Żydów, z których 3-ch strowi W. R. i O. P.

„K o m b in ac je  d o k o ła  G dańska
Głos „Danziger Vorposten”

NAJLEPIEJ, NAJSTARQKKIEJ 
DOBIERA KSIĄŻKI
Czyt iln ia  N o w o c z e s n a  
Z .elna 52. — le lefo n  509-66 

N a  żą d a n ie  o d s y ła m y  k s ią ż k i do  dom u  
O d d z ia , w e  W ło c h a c h  P iłs u d s k ie g o  17 Г 4

GDAŃSK. 14.10. W związku z 
pewnemi głosami prasy zagranicz­
nej o rzekomych rozmowach polsko- 
niemieckich na temat Gdańska, u- 
dziela „Danziger Vorposten“ w ar­
tykule p. t. „Kombinacje dokoła 
Gdańska“ ostrej odprawy na wspo­
mniane plotki-

Organ narodowo - socjalistyczny 
pisze m. in.:

9t

1-4
„Zestawione razem głosy te ’K g  

dzają jednak zbyt wyraźnie za®-£ś 
wywołania wrażenia, źe <lyIiaJI yv'
niemiecka jest nieograniczona-^
przeciwieństwie do tego należy ** ̂  
kreślić, że co do wszystkich tyc ^  
gadnień złożone zostały bardz0^  
kładne wyjaśnienia niemieckie Barf* 
kanclerza Rzeszy, które *>tan 
wyczerpującą odpowiedź co do 
Eowislia Niemiec“.

P o lska  p o M j a k a  w  s p o rz e  ( te g ie rs k c -c z e s k im ?
Poseł Sidor przybywa do W arsiaw y

14.10. Agencja HavasaPRAGA, 
donosi :

Członek autonomicznego rządu 
słowackiego Durcansk.y oświadczył 
przedstawicielowi Havas'1, w Brati- 
slawie :

„Pragniemy porozumienia z Wę­
grami. Przed oddaniem rozwiązania 
zagadnienia w ręce mocarstw spró­
bujemy nawiązać ponownie bezpo­

średnie rokowania z Węgrami. Nie 
jest wykluczone, że zwrócimy się 
do trzeciego państwa, by wystąpiło 
w roli medjatora“ .

Poseł Karol Sidor wkrótce wyje- 
dzie do Warszawy, gdzie być może 
nawiąże rokowania na ten temat.

przed gmachem konsulatu R. P. w 
Budapeszcie, wznosząc długotrwałe 
okrzyki na cześć Polski, P. Prezy­
denta Mościckiego i min. Becka.

Do manifestantów przyłączyły : kretarra Stanu w Foreign 
się niebawem liczne rzesze publiez- sir Alexandra Cadogana^J^ 
ności poczem cały tłum

Demarche ambasadora 
Raczyńskiego ..

w sprawie emigpaC* 
do Palestyny

LONDYN, 14.10. A m basador^ 
czyński udał się do stałego

-----..................... T''"“ i,rn pole-
: ---- -------— ----- — --------- r>------- , у  gję d®
chóralnie cenią rządu polskiego zwr°e»* ^

U*'

niwersytetu w liczbie kilkuset osób sko - węgierskiej, 
zgromadzili się dziś w południe I

m at zam ierzonych jak o b y  nowych 
p ropozycyj n iem ieckich  w s p ra w ę  
ogran iczen ia  zbrojeń pow ietrznych . 

W edług dzienn ika R ibbentrop 
Pomocy Zimowej, lub choćby uważ- przedłożyć m iał H itlerow i opracow a 

przeczytał nasze sprawozdanie, n y  w szczegółach p lan  ang ie lsko -nle przeczytał nasze 
ten musiał dojść do przekonania, że 
podobnie w ielkie osiągnięcia możliwe 
są wyłącznie w warunkach dobrowol­
nego charaktern  ak c ji“.

Mówiąc o zasadzie powszechności 
świadczeń na Pomoc Zimową p. mi­
nister oświadczył

„W roku bieżącym dołożymy wszel­
kich starań , by bez uciekania się do 
środków nadzwyczajnych osiągnąć 
powszechność świadczeń, która jest 
warunkiem nie tylko zaspokojenia, 
nie tylko najprym ityw niejszych po­
trzeb m asy bezrobotnyr' lecz i osiąg 
nięcla im ponderabillió.., o których 
wspomniałem na wstępie“.

Następnie pani Marszałkowa Pił­
sudska, przewodnicząca Głównej 
Komisji Rewizyjnej przedstawiła 
protokuł komisji rewizyjnej.

Ze sprawozdania Komisji Rewizyj 
nej wynika, że ofiary w gotówce

BUDAPESZT. 14.10. Studenci u-1 domagał się wspólnej granicy poi- i rządu brytyjskiego z prośbą^ .
... i;— uju-----* —ли I -----1— *-*- - 1 cyzowanie stanowiska W .

w sprawie przyszłości Palestyn 
względu na obawy, żywi°^e p0jget 
społeczeństwo żydowskie "  :<rrâ  ̂
co do dalszych m o ż liw o ś c i en»» 
Żydów do Palestyny.

Ambasador ,
Wieniawa-DługoszowsKi

Ciano

Niemcy proponują W. Brytanji pakt lotniczy
Doniesienia dzienników angielskich nie znajdują oficjalnego poîwierdieiia

LONDYN, 14.10. Konserwatywny niemieckiego paktu lotniczego, wzo- 
Yorkshire Evening News“ ogłasza rowanego na anglo-niemieckim pak- 

dziś sensacyjną wiadomość na te- cie morskim.
LONDYN, 14.10- „Evening Stan­

dard“ zamieścił wiadomości, jakoby 
Niemcy podjęli próbę zbliżenia z W.
Brytanją, celem zawarcia paktu lot 
niczego.

Rzekoma oferta niemiecka zawie­

rać miała również propozycje ogra­
niczenia wojny gazowej i bombardo 
wania miast otwartych oraz ogra­
niczenia w używaniu artylerji prze­
ciwlotniczej

u mm.
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êcnie ri 
S z ° n e j  

„I*0 c b o c i :  
»  w e ,  

а Ь У s i ę  (
î,?°wania. 
estety, ,

КRZYM. 14.10. Ambasador Djug0. 
Z miarodajnej strony angielskiej przy Kwirynale Wieniawa Q[r 

— î_ i .  j — г— szowski  odbył rozmowę z ^

Szwajcaria nie cłitf 
mieć u siebie

ukraińskiego bi*«r 
prasowego

oświadczają, że doniesienia „Eve­
ning Standard“ nie znajdują po 
twierdzenia.

no.

. m

Żydzi nie mogą być adwokatami w Rzeszy
Dla Austrji przewidziano pewne wyjątki

i . c*1 pf ’ Obawiać
rjKą si<î w< 
becnie t

Dziennik ustaw Rzeszy ogłasza 
„5-te rozporządzenie do prawa cy­
wilnego Rzeszy“, dotyczące usunię­
cia Żydów z adwokatury.

Par. 1 rozporządzenia głosi: za­
wód adwokata jest dla Żydów zam­
knięty. Żydzi, będący jeszcze adwo­
katami, zostaną usunięci z adwoka­
tury, stosownie do następujących 
przepisów: a) na dawnym obszarze 
Rzeszy zezwolenia dla adwokatów 
żydowskich odebrane zostaną do 
dn. 30 listopada 1938 r., b) w kra­
ju Austrji adwokaci żydowscy zo­
stają. .  skreśleni z listy adwokatów 

zebrane w akcji 1937-38 wyniosły na zarządzenie ministra sprawiedli- 
zł. 32.089.549 (w tem dotacje Fun- wości Rzeszy najpóźniej do Hnia 31 
duszu Pracy — zł. 8.54Э.483), co grudnia 1938 r.

cb
BERN, 14.10. Staraniautw orzen ie^jekół ukraińskich oŻydzi, którzy są wciągnięci na li-1 gą być przyznawane stosownie do 

stę Izby Adwokackiej w Wiedniu, potrzeb i zasług odwołalne każdego 
o ile rodzina ich osiadła jest w kra- czasu — wsparcia z wpływów od 
ju Austrji conajmniej od lat 50 i o klientów żydowskich.
ile są b. kombatantami, mogą być W miarę wzrostu wpływów tego я?Г*ьГига,
narazie zwolnieni od skreślenia. Ter rodzaju wsparcia mogą być przy- a. .-v ?a  °7e." ‘. .... szkodU^^f-

ПЯ cam  Ifph n _ 7 c  ^KCja Je g °  J

iń sk iego  b iu ra  p rasow ego^  gpr^ 
szw a jca rsk im  spo tkały  h jrfór
ciwem  władz sz w a jc a rs «^k:««L U»»"

min skreślenia w tym wypadku u- znawane na tych samych podsta 
stali minister sprawiedliwości Rze- wach i innym Żydom, usuniętym na 
32У- mocy niniejszego rozporządzenia z

Do czasu rozstrzygnięcia kwestji, adwokatury, o ile wciągnięci są na 
czy nastąpi skreślenie z listy adwo- listę adwokatów od dn. 1 sierpnia 
katów, minister sprawiedliwości т о  1914 r.
że zakazać adwokatowi wykonywa- Par. 8 rozporządzenia głosi, że ze 
nie jego zawodu. zwala się na utworzenie instytucji,

Par. 5 rozporządzenia brzmi: Ży- która udzielać będzie porad praw­
dom, usuniętym z adwokatury na nych i reprezentować klientów ży- 
mocy niniejszego rozporządzenia — '■ dowskich. 
o ile są oni b. kombatantami — т о
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czasu do czasu dowiaduje- 
Ц o przesiębraniu przez czyn 
miarodajne pewnych kro-

zatem produkcja hodowlana w 
Polsce stoi wciąż jeszcze na zbyt 
niskim poziomie, by mogła wpły- 

mających na celu utrzyma- nąć decydująco na opłacalność 
eny zboża na właściwym po- produkcji rolnej w ogólności.
'e. Nie wydała również rezultatu
s*ystkie te półśrodki — gdyż akcja, m ająca na celu skłonienie 
ety inaczej przedsięwzięć rolnictwa do przerobu żyta na 
nazwać nie można — nie spirytus. Cena tego spirytusu by- 

%  dotychczas pożądanych ła zbyt niską i pozwalała kalku- 
tatów i’ to dosłownie na żad- lować cenę żyta nie wyżej, ani­

żeli 16 zł. za 1 q,
Do dn. 8 października, oznaczo 

nego jako ostateczny termin, 
wpłynęło zgłoszeń do Monopolu 
Spirytusowego zaledwie na poło­
wę przewidzianego kontyngentu. 

Rolnictwo wToli czekać, licząc,

iwnym
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ÆS$cg 9Я 99т*я ratąg-
Podukcja ro ln a  jest wciąż nieopłacalna

odcinku produkcji rolni- 
Ceny zbóż o ile nie obniża- 

S l f  ?> to utrzym ują się niezmien- 
na bardzo niskim  poziomie.

pomogły zakupy wojsko­
we pomogły również pań- 

jtacje pr# zakupy interwencyjne auuhuiwu т ш  ы сл ац  U4 .qt,
vskiemu Pomogły wreszcie premje wy- że wreszcie przedsięwzięte zosta-
----- рчс j rolnik wciąż do każ- ną środki, które ceny zboża u-

nictra żyta dokłada sumkę normują na właściwym poziomie, 
złotych. Dziś jeszcze może niż odrazu decydować się na 

*dążyło się odczuć skutków sprzedaż ze stratą. 
ït;ji rolnictwa. Rok zeszły _ _
:*ko podreperował finanse 
lcze, lecz również i natchnął 

że ceny mogą być opła-

Jednocześnie ze względu na 
drożyznę i brak ziemniaków, spo­
dziewać się należy, iż przerób ży­
ta na spirytus, znajdzie szersze 
zastosowanie, jednak po cenie 
gw arantu jącej opłacalność.

Sytuacja rolnictwa w chwili o- 
becnej nie jest do pozazdroszcze­
nia. Pogarsza ją  niestety chroni- 
ozny brak decyzji (w porę), błę­
dy popełnione w okresie żniw­
nym, i jak  to już wspomnieliś­
my, brak skoordynowania i prze­
myślenia prowadzonej akcji.

Za stan ten płaci obecnie rol­
nictwo, lecz należy zdać sobie 
sprawę, iż konsekwencje ostate­
cznie ponieść będzie musiało całe 
życie gospodarcze kraju, dla któ­
rego jeszcze jeden wstrząs może 
okazać się bardzo niebezpiecz­
ny-

S. M.

Nowe ulgi d la rolników
przy spłacie długów

Z mocy obowiązującej ustawy z 
14.4. 1937 r. przedłużono do 31-go 
grudnia 1940 r. przedterminową 
spłatę długów rolniczych, podno­
sząc jednocześnie procent umarzal­
nej sumy. Do czasu wydania usta­
wy każda przedterminowa zapłata 
długu gotowizną umarzała 150 proc. 
zapłaconej sumy, obecnie zaś uma­

rza 200 proc.
Równocześnie do końca 1940 r. 

przedłużono możność zapłaty dłu­
gów rolniczych, zabezpieczonych hi­
potecznie na nieruchomościach ziem 
skich na długi 4 Уз proc. w listach 
zastawnych, umarzalnych w okresie 
55-letnim.

c j ę  przeci ‘mictwo więc czeka, płaci, o 
iu prakty^1''-- • • • •(cza inwestycje i jeszcze sy­

te wytrzymuje.
jednak doprawdy mamy 
aż się znowu rozpocznie 

•de zapałki na cztery czę- 
Używanie łuczywa, łapci ły- 
J’ph i [p., jednem słowem, po- 
do sytuacji, w jakiej się rol- 

'1° znajdowało przed paru la 
Sytuacja ta jest jeszcze zbyt 
;-a w pamięci, by zapomnia- 
 ̂ już o skutkach, jakie wów- 
"yw arła na całość życia go­

ńczego w kraju .
^ w iśc ie , że nic można się 

zdr» z>ewać żadnego środka, któ-

rozpoczaie sie ciągnienie l-:i klasy. Nie należy 
przeto zwlekcć z kupnsm losu w znanej ze 
szczęścia kolekturze J. Wclsnow. Warszawa, 
Marszałkowska 154 lub w jednym z oddziałów 
tej kolektury. P. K. 0. 18.814.
P a m i ę t a j  cie Wolanow wzbogaca!

Organizacja kupiectwa samochodowego
powstaje w W arszawie

W niedługim czasie zostać ma za­
legalizowany przez Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu statut Zrzesze­
nia Kupców Samochodowych. Będzie 
to organizacja przedstawicielstw sa­
mochodowych o charakterze ogólno 
polskim, przekształcona z warszaw­
skiego koła kupców i przemysłow­
ców samochodowych przy centrali

Stowarzyszenia Kupców Polskich.
W przyszłości do organizacji tej 

będą mogli należeć chrześcijanie — 
przedstawiciele fabryk samochodo­
wych, którzy jednocześnie będą 
członkami jednej z kupieckich orga- 
nizacyj terytorjalnych, wchodzących 
w skład Naczelnej Rady Zrzeszeń 
Kupiectwa Polskiego.

Od apteki do wielkiego przemysłu 
chemiczno-f armaceutycznego

Studium ubezpieczeniowe przy S.G.H. w Warszawie
W bieżącym roku akad. w Szkole I mach tego jednorocznego Studjum. 

Głównej Handlowej w Warszawie! W ten sposób została wypełniona 
zostało uruchomione Studjum Ubez- poważna luka w wyższem szkolni- 
pieczeniowe, specjalizujące słucha- twie ubezpieczeniowem oraz stwo- 
czy ostatniego roku studjów w za-, rzono ośrodek badawczo-naukowy 
kresie ubezpieczeń. Studjum to prze- w dziedzinie ubezpieczeń.
widuje szkolenie dla zakładów ubez- j ------------
pieczeń matematyków ubezpiecze- f t f iw i
niowych oraz pracowników o wyż- i** ,  * 7* . ,  .
szem wykształceniu prawno-ekono- na Śląsku Zaolzanskim  
micznem. Dla słuchaczy Studjum u- dniu wczorajszym minister Prze 
tworzyły zakłady ubezpieczeń kilka myslu j Handlu A. Roman, w oto- 
bezzwrotąych stypendjów. Rozpatry czenju pp. wiceministra dr. A. Rose, 
wana jest również możliwość prze- dyr dep R Djttricha i Dażwań- 
szkolenia pracowników zakładów u- gjjjeg0 udał się na Śląsk Zaolzański 
bezpieczeń z wyższem wykształcę- d]a zaznajomienia się na miejscu z 

I609 niem nieubezpieczeniowem w ra- Sy t u a c j ą  w związku z przejęciem
_ _ ■ - , wielkiej gałęzi przemysłu na Ślą­

sku Zaolzańskim jak  węgiel i żela­
zo.

- » н е  zanncfio środka kto- Rozkwit polskiego przemysłu far- cencyjnego zakupionego poza gra- pośród wszystkich wystawiających
8vtnn»io »„л i , . , reaceutvcznego datuje się od nie- nicami państwa. Słowem produkcja ; firm.
' za Ä  rad jka ln ,le z,m ,?n l! S  zaledwie lat Wielki im- i pomysły mózgów polskich, oparte W dziale specyfików farmaceuty-,

za jednem pociągnięciem ____ л ™icbs ir«niłoi сr  }- '- ~ ---- -------------- -----------
eeny zboża podnieść puls d0 -Jeg0

Na nowy okręt „Zaolzie“
Dar pracowników Tomaszow­

skiej Fabryîsi Sztucznego 
Jedwabiu

ano rozwoju dala wojna o polski kapitał, 
celna polsko-niemiecka. Do tego cza Rozumiejąc konieczność wydawa-

cznÿch firma Klawe wytwarza naj­
większą ilość preparatów ze wszy-11 . viii.o. У . ------—  celna polsko-niem iecKa. jl»o tego cza  nozuim ejąi; & ив«>ииик » j u a « « - , n . v » i  , ł '*Tr ---------  —  — '

U. szczac jednak należ)', iż дц rynek nasz zalewany był impor- nia własnych pism naukowych fir-1 stkich polskich firm, czem przyczy-
1011 do* •)fzc,l slęwzięcia dotychcza- towanemi preparatami i specyfikami ma Klawe wydaje następujące pis- ; nia się do prawie całkowitego unie-
baroZ ^ _ były clrnnpHvnnit'a. ____  4̂ . i ,  ,  ma ■ MpHvpvnn Wsnółezesna“— zależnienia rynku polskiego od za-

Pracownicy Laboratorjum 2-ej 
Tomaszowskiej Fabryki Sztucznego 
Jedwabiu ofiarowali na ręce p- mi­
nistra Przemysłu i Handlu z okazji 
przyłączenia do Polski Śląska Zaol- 
zańskiego, zł. 50 na budowę okrętu 
„Zaolzie“.

»na raty’
wyszłonie

['Vu.

premji wywożo­
na pożytek rol-

W ystawa sztuki 
na Jesiennym pokazie 

targowym" w Katowicach
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i ao ijcncza- towanemi ргерагаииш i зртчш ш ш  ша — r .~ . — -  , -
były bardziej skoordynowa- niemieckiemi, wraz jednak z nasta- ma: a) „Medycyna Współczesna — ,zalezmenia rynku polskiego od za- 
nioże, niejednokrotnie, bar- niem wspomnianej powyżej woj- 15.000 egz. ; b) „Farmacja“—5.000 granicznego.

, , Przemyślane, sytuacja przed ny celnej, polski przemysł farma- egz., c) „Weterynarja Współcze-] w  dziale galenowym z wytwa- 
jaluby się jednak lepiej. ceutyczny zaczął stawać coraz mo- sna“ — 2-200 egz. Z redakcjami rżanych preparatów na pierwsze 
iemy już z doświadczenia że cniej na własnych nogach, rozsze- wymienionych pism współpracuje, miejsce wysuwają się stabilizowane 
kowanie onbł * r z a j ą c ,  u r o z m a ic a ją c  i nadewszystko 15 dr. med., 10 dr. i mgr. farm., i biologicznie mianowane Intracta
h * jednoczesnem nodnosźe udoskonalając swą pródukcję. Dziś 6 lek. wet. Klawe, których do d n ia  dzisiejszego

' ..P posiadamy już w kraju szereg bar- Od trzech lat firma „Mag. Kia- 1 firma wyrabia ponad 50 rodzajow. I
dzo poważnych firm farmaceutycz- we“ eksportuje w dużych ilościach | Dział płynów injekcyjnych jest Jedną z największych atrakcyj 
nych, pomiędzy któremi na pierw- wiele własnych preparatów do Pa- j ednyra z najstarszych tego rodzą- ’ tegorocznego „JESIENNEGO PO- 
szy plan wysuwa się „Towarzystwo lestyny, a w najblizszym czasie ma JU działów i największym w Polsce KAZU TARGOWEGO“ jest Wysta- 
Przemysłu Chemiczno-Farmaceuty- wznowić eksport do Bułgar ji i Ju- (zatrudnia 120 robotnic). wa Sztuki. Na tle pięknie rzuconych

“Г " ‘ 1 cznego d. Magister Klawe“, S. A., gosławji. i»iiarą uznania jakiem się rojjU 1934 istnieje dział rolny, prawdziwych dywanów perskich wy-
. ity wywóz, nawet przy którego rozwój zapoczątkowała apte cieszy tirma zagranicą jest sprzeilaz produkujący na wielką skalę wszel- wieszono obrazy najwybitniejszych 

i ' zonej prem ji, mógł się kul- ka na placu 3 Krzyży, założona p r a w a  wyrobu lulku preparatów wla rodzaj u środki chemiczne do mistrzów polskich ubiegłego i obec-
ac. Ponieważ jednak ceny p.zez ś. p. mgr. Henryka Klawe, oj- snych do Francji. | zwaiczanja chorób i szkodników ro- nego stulecia. Obok wspaniałych
f-niwach były lepsze, zaslo- ca dzisiejszego prezesa firmy. Pla- Na podkreślenie zasługuje fakt, ^  oraz mieszanki nawozowe. dzieł Malczewskiego, Szesnera, Cheł 

n,Ç odrazu w iększei prem ii cówka ta, w 100°/o pozostająca w ze juz w 1910 r. firma Klawe jako, aWemi wielkiemi zasługami mońskiego i Juljusza Kossaka, są
goliłoby na uruchomienie eks r?kach polskich, posiada już dzis pierwsza w kraju rozpoczęła wyrób rozwoiu przemysłu firma Kia- przepiękne prace Tadeusza Ajdukie- 

1 poważne znaczenie nietylko w kra- ^an^preparatow • we posiada również wielkie zasługi wicza, główki kobiece Żmurki wscho
ju, ale 1 zagranicą. stnn Klawe (poisKa iouiKunna;jest ■*' dnie motywy Stanisława Chlebow-

Spółka akcyjna posiada 15.000 trzecim zkolei tego rodzaju organo-, społeczne, 
akcyj będących w posiadaniu: a) preparatem produkowanym na świe 
dr. Stanisław Klawe—12,480 sztuk, cie. Bardzo bogatą i jedyną w Pol- 

„sytuacja b) inż. Stefan Klawe—2000 sztuk, see jest produkcja firmowa z dzia- 
c) inż. Wacław Klawe — 520 sztuk łu przetworów hormonalnych, dla 
(podstawa „Monitor Polski“ Nr-100 przykładu wymienimy: Frogonadon, 
z dnia I.V. 1937). Epicorton (hormon kory nadner-

Zaklady mieszczą się w Warsza- czy), Lactormon (hormon lactacyj- 
s} Jać się należy iż”znowu wie przy ul. Karolkowej 22/24 i ny), Hormoluton i inne.
Ь  się wówczas zbvt szc/uułe zaJmu^  35 '000 m ’3 bud>’nków uż^  W swym ,Instytucie Serologicznym > ecnie inP7n y  szizupłe. teczn h_ pozatem firma posiada i Bakterjologicznym firma Klawe
y*óz o k l  t -a Q. r0k0W? n.,a  majątek Drwalew w powiecie Gró- produkuje surowice i szczepionki

Цк rp7iiu  ?  1 г ys ' n ?hoz- jeckim. W majątku tym, obejmują- dla ludzi i zwierząt. Jest to naj-
•Cze ni rokowań jest cym 500 hektarów, zbudowany
k 2§ t ?*n« y .  Jak  wiadomo, został największy w Europie Insty-
°stat • S‘ t0n ż.y ta ’ wywiezio- tut Serologiczny i Bakterjologiczny,

fr]2n ni° Niemiec, została posiadający około 15.000 m.3 pow.I S7vKlr/» _ _ i . • /1 i_i_; 1 — 1__
'Drawaybk° P°k ry ta '

użytecznej
Jłv*„. Podwyżki premji do stajnie).
Wz(J;„'Vysokoî5ci’ spotyka się 
W Wem kół nfieinlnvch.

(budynki, laboratorja, 

Stały rozwój firmy pozwolił na
it-’ teciwem kół utworzenie własnych oddziałów han-

e ra^ e i  sa  ̂ , ’ dlowych w Łodzi, Lwowie, Krako-
>  premjowanU ь do w.ęk- ^/K atow icach  i Poznaniu.

z w ie ra  " . eksP°rtu Pro Zakłady „Mag. Klawe“ postawio- 
,tlowisko f y e ’ Podczas gdy ne są na niezwykle wysokim pozio- 

od S r°łniczych jest mie technicznym i naukowym. Za- 
’V 1 , r°tne. trudniają one około 500 robotników

• ,azdym razie stwierdzić na- oraz 140 osób pracowników umysło- 
Podstawą produkcji roi- wych- w tem 24 lekarzy, 22 farma- 

J We wszystkich гочппйчр ceutów, 10 chemików i 5 profeso- 
! !h jednak zboże к.0гГ rów' Ten wybitnie wykwalifikowa- к decvdiiio , e’ ^tore- sztab ludzi pracuj e wedle naj- 
bWacalności nowszych metod naukowych, wy-
tzy niskich «T l i  . twarzając preparaty farmaceutycz-
,)r°duklów Uac zlj0^a ce' ne oraz przetwory syntetyczne i ba- 

J;! równip-ż ^Wlerzęcycb spa- kterjologiczne oparte na łvłasnych 
Чгцщц ■ 0 poziomu nie pomysłach i metodach. Zakłady te

jącego opłacalności. Po- nie posiadają żadnego preparatu li-

___ i
większa wytwórnia w Polsce suro 
wic zwierzęcych. Instytut dostoso 
wany jest również do wytwarzania 
surowic i szczepionek dla celów o- 
bronnych. Wymienić wypada waż­
niejsze produkty tego działu: suro­
wica tężcowa, surowica przeciw gan­
grenie gazowej, płonicza, błonicza 
i inne...

Firma Klawe wyrabia także bio­
logicznie mianowane intrakty oraz 
surowce potrzebne dla aptek, które 
to artykuły otrzymywane są z prze­
róbki roślin lekarskich polskich i 
egzotycznych (np- Parsiflora incar- 
nata w specjalnie zbudowanych cie­
plarniach) zbieranych na własnych 
plantacjach w majątku Drwalew.

Wreszcie warto wspomnieć o bar­
dzo bogatym dziale syntetycznym. 
Na zamkniętej przed kilku dniami 
Pierwszej Polskiej Wystawie Szpi­
talnictwa firma Klawe w dziale le­
ków syntetycznych wystawiła naj­
większą ilość (53) preparatów, z

Firma ufundowała stypendjum w skiego, kwiaty Wyczółkowskiego i
sumie 12.000 zł. dla studentów Wy- krajobrazy Fałata. Na wyróżnienie
działu Farm. U. J . P. w Warszawie, zasługują również obrazy Kozakie-
z którego korzysta każdego roku 7 wicza, Streita i Tetmayera. Amato-
studentów rzy starej szkoły zobaczyc tam mo-
W schronisku Rodziny Lekarskiej m  pracę mistrzów XVII i XVIH w.

dla wdów i sierot po lekarzach Fir- oraz dobre miedzioryty i sztychy z
ma ufundowała salę im. „T-wa Kia- ubiegłych stuleci,
we“. Gobeliny i tyftyki oraz staropol-

W okresie zbiórki na Fundusz O- skie makaty i pasy sluckie przycią-
brony Narodowej przez organizacje gają wzrok zwiedzających
farmaceutyczne i przemysł farma 
ceutyczny, ofiarowano zł. 8 .000 .

W 1937 r- znacznym nakładem po­
budowano we wsi Drwalew Wiejski 
Ośrodek Zdrowia im. Firmy.

W roku bieżącym Firma przystą­
piła do budowy na zalesionych te­
renach własnego majątku w Drwa- .  _ _ 
lewie domu wypoczynkowego dla 
rodzin robotniczych firmy. Dla gmi- j

Wspaniałe tło dla obrazów stano­
wią dywany perskie rozmaitych 
rozmiarów i gatunków. Ponad 200 
sztuk tych dywanów tworzą piękną 
harmonję z obrazami, stylowemi 
mebelkami i cennemi rzeźbami z 
bronzu.

pseni^zaia
ny Drwalew corocznie są udzielane 
3 stypendja dla fachowego dokształ 
cania synów małorolnych.

Ta niezwykle bogata działalność 
przemysłowa i społeczna firmy Kla­
we zasługuje na najwyższe uznanie. 
Polski przemysł farmaceutyczny za­
wdzięcza tej wybitnej placówce bar 
dzo wiele. Słusznie też obecny jej 
prezes dr. Stanisław Klawe odzna­
czony został, w uznaniu jego za­
sług, Złotym Krzyżem Zasługi.

Również firma „Mag. Klawe“ z 
okazji je j udziału w Pierwszej Pol­
skiej Wystawie Szpitalnictwa odzna 
czona została Złotym Medalem.

P A P IE R Y  P R O C E N T O W E

Na wczorajszem zebraniu giełdy pie­
niężnej w W arszaw ie tendencja dla pa­
pierów procentowych była n iejedno li­
ta, przy obrotach małych. Notowano: 
4 proc. dolarowa 42.75, 3 proc inwe- 
stycyjna 1 om. 83.50, serja  92.50, II em. 
84.50, serja  94.50, 4 i pół proc. we­
wnętrzna 65,75, 4 proc. konso lidacyj­
na 67 — 67.25, 4 i pół proc. ziem ­
skie 63,50.

A K C J E

Na rynku akcyjnym  tendencja była 
również n iejednolita, przy obrotach 
bardzo małych. Notowano: Bank Polski 
126, Cukier 38, W ęgiel 35,63, Lilpopy 
89, Modrzejów 20.50, Starachowice 43.25

<
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Potrzeba całej sieci nowych dróg
® h y  z w i ą z a ć  Z a o l z i e  z  r e s z t ą  k r a j u

nickim, a mo że i w innych po­
wiatach — o tem nie potrzeba 
wątpić. Bezrobotni już na to li­
czą.

Mówi się jednak, że, oprócz

róbót drogowych, na wiosnę bę­
dą tu rozpoczęte także inne. Po­
dobno projektowane jest podję­
cie regulacji rzeki Olzy na całej 
przestrzeni, wzdłuż dawnej g ra ­
nicy. Mówi się także o projekto­
wanej przebudowie kolejowego 
węzła rybnickiego od Godowa do 
lin ji Zebrzydowice — Bogumin.

Te roboty — to także zatru­
dnienie dla poważnej ilości rąk .

J .

W ielkopolski I Pom orza

G r u d z i ą d z  o b c h o d z i ł  u r o c z y ś c i e

rozpoczęcie roku  harcersk iego

W Pa*d*i?rnlku- , traktują projekt bardzo przychyl- 
Powrót Zaolzia do Ojczyzny nie i — jak się mówi w^Catowi-

ł 7 Wp ° r : y r ° T ą bradOŚĆ Л  — ! C?° h ~  juŻ na wiosn(2 rozpoczną łej Polsce. Ale chyba najgłębiej, się roboty w terenie.
najbezposredmcj, ratiośó ta znaj- Za to w ielk ie roboty drogowe 
dowa a wyraz na Górnym Ś lą sk u ., wpłyną poważnie na zmniejsze- 
Nic dziwnego. Przecież to tu. O nie bezrobocia w p o w i j e  ryb- 
miedzę. Го nic jiie  znaczy, źe tu y
był kiedyś zabór pruski, a  tam 
austrjacki. I tu i tam żyje ten 
sam lud, tw ardy naród pieronów, 
górników. Te same staropolskie 
zwyczaje. Ta sama tw arda gw ara 
śląska. I wreszcie te same, łączą­
ce jedną i dragą połać interesy 
ekonomiczne.

Górny Śląsk to dobrze rozumie 
i, jak  zawsze, u jm ując wszystko 
praktycznie, pierwszy rzucił h a­
sło, aby Zaolzie jaknajprędzej
związać z resztą k ra ju  siecią no- ,  , ,  „
wych dróg. O tem wiele się dziś na.m d°nMzą z Grudziądza,
m 6 .i w Katowicach i wiele pi-

-г ь А ^  I O, J .  Uroczyście i bardzo okazale. Po na- 
Tych dróg niema. Skądże mia- bożeństwie w kościele garnizono­

wy być, skoro oba obszary dzie- wym, na którem kazanie wygłosił 
liła żelazna granica. Ma takie po- kapelan ks. prof. Szarowski, prze­
łączenie tylko powiat rybnicki. I szb  2000 zuchów, harcerek i harce- 
to zaledwie prowizoryczne. W je- п У z zarządem obwodu K.P.H. na 
dnym punkcie — w Gołkowicach. przemaszerowało przy dźwię- 
Na całej pozostałej przestrzeni, a ac^ wojskowej i harcerskiej orkie- 
jest to przestrzeń wcale nie ma- S n ï ï

 ̂ kilometrów nic* ZRÓ Serdeczne, gorące w treści przemóż 
• “* . . .  . ^ ‘e ma, I?° ' wienie wygłosił przedstawiciel ob- 

w iat rybnicki żadnej łączności z wodu K.P.H. p. pik. Czechowicz, ko 
powiatami Zaolzia. mendant harcerzy druh Murawski i

Czyż można w tych w arunkach delegat zarządu miejskiego p- Ma- 
myśleć o rychłem rozbudowaniu zur. O godz. 17 hufce harcerskie 
wspólnego życia gospodarczego?

, e " » * y e h  w z g ó r z ?  n a d  W d ą

- " Ä  P „ ,,c «„ ic  Ryb ! m a  pO W *‘ a ć  e r e “  K a m , d „ I 6 w
nika z Boguminem — to w cało-1 ^ Torunia donoszą, że na Pomo- 
ści tego zagadnienia spraw a naj- rzu ma P°wstać pustelnia OO. Ka­
wa ż nie jsza. Projektuje się więc “ « ^ ó w . Pogłoski te znajdują uza 
budowę drogi na W odrisbw i Go , tże w ^ h
rzyce. Jest o tyle ułatwiona, że q
Rybnik z Gorzycami łączy już dro | p ło d z i i ma tu swą rodzinę, 
ga wojewódzka, którą trzeba bę- | w  związku z tem odżyły znowu 
dzie tylko przebudować i dać jej pogłoski, które krążyły już w roku

rozpaliły na placu Marszałka Pił­
sudskiego ognisko, poświęcone pa­
mięci tych harcerzy, którzy swe 
młode życie oddali ojczyźnie w wal­
ce o Śląsk zaolzański. Wzruszająca 
była chwila, gdy po odczytaniu roz­
kazu przewodniczącego Z.H.P. woje­
wody Grażyńskiego uczczono chwilą 
ciszy tych, którzy czynem dowiedli, 
że „Wszystko, co nasze — a więc 
i życie młode — Polsce oddamy“. 
Kilkanaście młodych harcerek i har 
cerzy złożyło bezpośrednio po chwi­
li ciszy przyrzeczenie harcerskie i 
otrzymało krzyże. Po odśpiewaniu 
Roty harcerskiej i modlitwy wie­
czornej drużyny w ciszy i skupieniu 
rozeszły się do domów.

lepszą nawierzchnię. Dalej już, 
od Gorzyc do Bogumina jest go­
rzej. Tu nie było żadnej drogi. 
Trzeba budować nową. I poza- 
tem trzeba też zbudować nowy 
most na Olzie. Ile to będzie kosz­
towało? — To rzeczy już obliczo­
ne. Wszystko razem wyniesie o- 
koło miłjona złotych.
Ale to tylko jedno połączenie.
Trzeba myśleć jednocześnie o 

innych. Niezmiernie ważne będzie 
połąezcaie Rybnika z Frysztatem. 
z całym powiatem frysztackim . 
Całość tej drogi wyniesie mniej 
więcej 33 kitonetry. Część tego 
dystansu — to drogi już gotowe. 
Nowa musi powstać tylko między 
Moszczenicą a Piotrowicami i je j 
długość wyniesie tylko cztery i 
pół kilometra. Jest to odcinek 
stosunkowo krótki, ale w ym aga­
jący  wybudowania mostu na rze­
ce Piotrówce. Koszt przypuszczał 
ny — około 460.600 złotych.

Kosztorys obejmuje tu nietylko 
wykup niezbędnych pod budowę 
nowej drogi obszarów, ale także 
ułożenie ulepszonej nawierzchni. 
To jest konieczne, bo ta nowa 
droga, jako łącząca dwa siln ie u- 
przemysłowione m iasta powiato­
we, będzie zaliczona w przyszło­
ści do rzędu dróg wojewódzkich.

Projektowane są i inne połączę 
nia. O znaczeniu nieco może 
m niejwem, a jednak również n ie­
zbędne dla jaknajsiln iejszego 
zw iązania nowodzyskanych ziem 
z resztą Śląska. To są połącze­
nia między Łaziskami a Wierz- 
niowcami i Godowy z Karwiną, 
oraz Dziećmerowicarai.

Plan jest przem yślany szćzegó- 
łowo, po Śląsku solidnie, meto­
dycznie, pedantycznie. I zapewne 
równie pedantycznie i szybko bę­
dzie wykonany. W chwili obec­
nej opracowuje się już zupełnie 
konkretne p lany nowych dróg i 
mostów. .Władze

ubiegłym, że na Pomorzu powsta­
nie trzeci z rzędu w kraju erem czy­
li pustelnia i to na terenie majęt­
ności Rówienica, w okolicy górzy-

sto-leśnej nad rzeką Wdą. Była też 
mowa, że właściciele tej majętności 
ofiarowują Kamedułom ziemię pod 
budowę pustelni.

Trzeba tu dodać, że OO. Kame- 
duU — zakon, który, jak  wiadomo, 
składa m. in. t. zw. śluby milczenia, 
posiada dziś w całej Polsce tylko 
dwa domy, czyli eremy — pustel­
nie, a to w Bielanach pod Krako­
wem oraz Bieniszewie pod Koninem, 
w puszczy kazimierskiej.

Z Małopolski

Ж. ro li cfo h a n d lu
Mowe k ad ry  polskiego kupiectwa w Tarno »
. Wieś coraz więcej ostatnio gam ie . wy życia gospodarczego, 

się do handlu. Młodzież wiejska je- ' 
dnak, pragnąca oddać się kupiectwu, 
musi, oczywiście, przejść przez spe­
cjalne przeszkolenie. Lwowskie To­
warzystwo Rolnicze uruchomiło w 
tym celu roczną szkołę Przysposobię 
nia Kupieckiego I stopnia w Tarno­
polu. Do szkoły przyjęto 60 uczest­
ników, synów rolników po czterech 
z każdego powiatu woj. tarnopol­
skiego.

Uroczyste otwarcie odbyło się w 
Tarnopolu przy udziale przedstawi­
cieli władz państwowych, wojsko­
wych, oraz zaproszonych gości. O- 
twarcia dokonał inż. Dołęgowski 
kierownik Woj. Oddz. L. T. R., na­
kreślając w krótkich słowach cele i 
zadania szkoły. Imieniem p. wojewo­
dy przemawiał dr. Kaczkowski, na­
czelnik wydz. ogólnego Urzędu Wo­
jewódzkiego.

Następnie gen. Paszkiewicz, jako 
prezes Wojewódzkiego Komitetu Po­
rozumiewawczego P. O. S., zobrazo­
wał wysiłki społeczeństwa polskiego 
na tamtejszym terenie dla odbudo-
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Znaczne rozszerzenie sieci wodociągów
U l

Nasza prowincja modernizuje się, 
przeprowadza nowe inwestycje w 
swych urządzeniach miejskich.

Znać to i na Przemyślu. S tary ten 
gród zmienił ostatnio swój wygląd. 
Przebrukowano i przebudowano w 
tym roku jezdnie na takich ulicach, 
jak  Jagiellońska, Franciszkańska, 
Słowackiego i Dworskiego. Wybru­
kowano ponadto cały szereg innych 
ulic, a  przedewszystkiem drogę, pro 
wadzącą do szpitala powszechnego,

POGC
lek chłód

« t f ia o ś ć  p o gw . *** ach z pó] 
jąc, że podjęte prace będą :iepleJ F(t
być zrealizowane w oparciu < iainość ba
dzież polską.

Z ramienia Kuratorjum < 
Szkolnego Lwowskiego przei tD,stawu 
dr. inż. Lipa. Młodzież ze swer 
ny zapewniła, że nie zawiedzie.,- , „ 
danych w niej nadziei. Ró*1 ?PLetni. 
nie odbyło się otwarcie 6-tyi 
wego kursu dla p ra c o w n ik ó w  ',.ej po{ 
nizacyj rolniczych i handlów}' * Maty ;
___________  _4 . J  Popol.
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stęp do szpitala.

Na całym szeregu ulic P°" 
no znacznie sieć wodociągów? *

prze*V: nji] 
prądu stałego na zmienny- . 
publiczne prowadzone są в3 
kończone zostaną z n a s t a n i e ваЫп 
wiednich warunków atmo® °f
n^ch-
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Z W ilna i K resów  Wschodnich

Starożytny zam ek w Trokach
powoli w raca  4o  dawnego wyglądu

Prace przy odbudowie romantycz­
nego zamku na wyspie w Trokach 
postępują bez przerwy i dawna rui­
na zaczyna prezentować się coraz 
wspanialej.

Odnowiono już całkowicie jedną 
z wież narożnych w przedzamczu, 
ponadto odkopano i zrekonstruowa­
na zawalone kazamaty po obu stro 
nach bramy wjazdowej.

W całości niemal odkopano fosę, 
dzielącą zamek mieszkalny od przed 
zamcza.

O ile kredyty pozwolą, planowa­
ne roboty w roku przyszłym obej­
mą cały zamek mieszkalny, który 
zostanie uwolniony z gruzów a na­
stępnie odsłonięte zostaną mury o- 
bronne, otaczające zamek.

W trakcie robót ziemnych wyko­
pano różne zabytki ruchome, prze­
ważnie przedmioty codziennego u- 
żytku, a m. in. dużą ilość interesu­
jących naczyń z 16 i 17 wieku, któ­
re udało się skleić ze znalezionych 
skorup.
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Sandomierz musi mieć port pomocniczy

Rzemiosło polskie na K resach
funduje d la  arm ji k arab in y maszynowe

Nasze rzemiosło kresowe jeszcze 
raz dało dowód swej gotowości do 
ofiar na cele ogólnonarodowe.

Ostatnio chrześcijańskie rzemio­
sło ziemi nowogródzkiej prowadzi 
energiczną zbiórkę na zakup kara­
binów maszynowych dla armji. Ak­
cja ta na terenie powiatu nieświe- 
sldego została jaż zakończona z po- 

yślnym wynikiem. Ogółem zebra­

no ponad 500 zł. Najwięcej dał Nie­
śwież, następnie Kłeck i Horodziej. 
Pieniądze przekazano do ogólnego 
komitetu w Nowogródku. Należy 
przytem zaznaczyć, że powołany nie 
spełna rok temu do życia ogólny 
cech rzemiosła chrześcijańskiego, 
zdołał zgrupować w swych szere­
gach niemal wszystkich rzemieślni­
ków z miast i ośrodków gminnych-

na uregulow anym  Sanie
Wisła i San — to główne arterje 

wodne Centralnego Okręgu Przemy­
słowego. O ile jednak na Wiśle dzia 
łają liczne przedsiębiorstwa żeglugo 
we, mające swe siedziby w Sando­
mierzu, to San nie ma ich zupełnie.

Teraz dopiero zainteresowane 
czynniki rozpoczęły starania o uru­
chomienie przedsiębiorstw żeglugo­
wych na Sanie, z siedzibą w Ulano-

pi
WściUsi?wie, położonym przy 

do Sanu. Ulanów ma s 
tem pomocniczym dla o ĵjaD jyi 
Na korzystne położeWe ^  r*; 
wpływa bardzo bliskie 
wielkich zakładów przemy
Stalowej Woli

Z  G d y n i T ^ y b i ^ g

Objazdowy |ealr
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MiłośnikomI  reĝ°nS Îdo zakom unikow ania P .yjo
winę. W tych dniach
Wejherowie z e b r a n ie ,  . j 
wiązany został Kasz^ . 
Ludowy im. dr. Majk ^

Po rozwiązaniu — aresztowania
w Związku Drobnyeh Rolników

W tych dniach zarządzeniem władz 
rozwiązano w Wilnie Związek Drob 
nych Rolników.

Jak komunikują nam obecnie z

Onegdaj, jak się dowiadujemy, 
zostali aresztowani: jeden z czoło­
wych działaczy tego związku na te­
renie powiatu święciańskiego, Mi-

Wilna, rozwiązanie to nastąpiło w • chał Pawłowicz, oraz jeden czynny 
wyniku rewizji przeprowadzonej w i działacz rozwiązanego Związku któ- 
iokalu związku przy ul. Jakuba Ja- ' rych osadzono w areszcie central

Z Czeladzi

Legendarny 
„most diabelski“

odkryto przy regu lacji
rzeki Ludowy im. dr.

Z Czeladzi komunikują, że podczas Zasięg dzia ” . ty jj3s ц
przeprowadzania robót regulacyj- Kue wszystkie рт gpopular. b̂
nych na rzece Brynicy, dokommo ^  cel^ sze™ f ° 0f j e d ^ c
ciekawego odkrycia. kaszubszczyzny ?0

, Wykopano mianowicie olbrzymie rownleż no}U prz^ .Lie, 1
! słupy i pale drewniane, które mia- reP,ertuarze ^aszubs^’ jgdl1
' ły stanowić części bardzo starego га2Л1е У ,3 - może ^
mostu. Według obliczeń fachowców, . A więc, > nirazj§ zo t+u  ̂
wykopane drzewa przebywały w ko będziemy ra' wdzjWej 3 
rycie rzeki od 300 do 400 lat. Z roz W arszawę p 
mieszczenia słupów i ich budowy, lu b sk ie j. .
wynika, że są to pozostałości po : I ESi*
bardzo dużym moście, na dawnym ! f|_ 7  ЕГэЗпГУП ar -? *  
szlaku handlowym Kraków — Bę- j У I«  Le . 1
dzin — Bytom — Wrocław. Most w niedziel«

sińskiego oraz stwierdzenia szeregu 
wykrocaeâ, których dopuścili się 

wojewódzkie czołowi działacze Związku.
nym do dyspozycji wiceprokuratora 
na miasto Wilno, Jaczynowakiego.

Fajncyn^j
-------— ------  „ niedzielę t

ten nosił legendarną nazwę „mostu oftiO *
djabelskiego“. Wydobycie resety słu i W S U f i U f t l B c i  V rjsSZ^ 
pów oczekiwane jest w Czeladzi zl Ж LECZNIC* 
dnżem zainteresowaniem, д
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1Тн»пов:-Karjer,
.•Ostatnia 

!k
/■Ziotow •Atneryita

S°; -glimp

4b"WhÓr; 
"“aw

• ÿ L î
C^ussa.
f e e r c i eA ^armc),

Kon



L

f u

n

PAŹDZIERNIK

1 6
NIEDZIELA
Florentyny 

t f s . sl. 6,02. Z. 4,41.

POGODA NA DZIS
T a r n O  »ek chłodny i m glisty . W  ciągu 

gość pogodnie, przy słabnących 
rczego , lcjj z póin0cneg 0 zachodu. Nie- 
race  DÇÛ9 lepiej (tem peratura do 15 s t.) . 
tv oparciu lalność bardzo dobra.

ratorjum ( W tea trach
ik ie g o  przel tDSTAWIENIA POPOŁUDNIOWE: 

t o qwe ‘r N arodowy: , ,Szkota obm owy” . Po- 
?  ■ , 0 eodz- 4-ej P°Pot- ie  z aw ied z ie  tf Po lski : „ S u b re tk a" . Pocz. o godz.

Ir „ Je a n ” . Pocz. o godz. 4-ej
marcie 6-t}S !
racownikó* du{rae” ’ Pocz- 0
i  h and loW ) M ały: „Rozw iedźm y s ię” . Pocz. o 

’ ■ej popot.
'  A teneum : „Szóste p iętro ” . Pocz. o 

popot.
'  H a lick ie j : „O drobina m iłości” . Po- 
0 godz. 4.15 popot.

K am era ln y : „Głębia na Z im nej", 
godz. 4-ej popot. 

teatr kukiełkow y d la  dzieci (sa la  
^ to rjum , Okólnik 1) : „P rzygo d y 
o doktora w A fryce” . Pocz. o go- 
-e j popot.
d la dzieci 'Г. Ortym a (w  Teatr-ze 

„Śp iąca k ró lew na". Pocz. o go- 
•ej w poi. i o 4-ej popot. 

szkolne In sty tu tu  R rd n ty  (w  sa-
W ie lka  R ew ja) : „K ościuszko pod 

cam l". Рос;:, o godz. 12-ej w pot. 
M isterjum  (sa la  p a ra f ja ln a  p rzy 

•w. j? lo rjan a) : „żyw ot św . Geno-

fen’n n ja : Poranek pod d yr . K azim ie- 
"kow skiego. So lis tka  M arja  W itko- 

(fortep ian).
"'PO STAW IEN IA WIECZORNE 

W ielki : „K siążę S z irasu " . 
i, ’̂ » rodo w y: „Szkoła obmowy” , 

P o lsk i; „ P ap a  Nicoluzos" 
r L etn i: „ Je a n ” .

M ały: „Rozw iedźm y s i« ” .
“ • w y : „B ratn ie  dusze” .

3  ™*®пепт: „ św ięto szek".
10 odp® ^ M alick ie j: „O drobina m itości’ .

. K am eralny : „G łębia na Z im nej” .
.. _ AUI» Stud jo  U ram atyexne (Nowy

11 u llC  P° J®): ..W iśn iow y sad " . Początek o 
d o c i ą g o m Wldowlsko w 30

a ...Dla Ciebie W arszaw o !” . Pocz.

NIEDZIELA, 16 październ ika 
WARSZAWA I (R aszyn)

7.15 P ieśń  ,,Pöd T w o ją obronę” . 7,20. 
Koncert poranny. 8.00 D ziennik poranny. 
8.15 A ud ycja  d la  w si. 9.15 T ran sm is ja  z u- 
roczystości Korpusu Ochrony Pogran icza 
w  ̂ Stołpcach. 11.15 Przem ów ienie w icepre­
m iera inż. Eug. K w iatkow skiego  na zebra­
niu przedwyborczem . 13.00 P rzeg ląd  ku ltu ­
ra ln y . 13.10 M uzyka obiadowa. 14.40. 
,, W szystk iego  potrochu” — au d y c ja  d la 
dzieci. 15.00 A ud ycja  d la  w si. 16.45 Józef 
H aydn : „ Je s ień ” . 17.15 Przem ów ienie m in. 
J .  U lrycha na zebran iu  przed wyborczem. 
17.40 „Podróż po W arszaw ie” . 19.20 P rze­
m ówienie gen. Ja n a  K ruszew sk iego , do­
wódcy К . O. P . 19.30 W ieczornica żołnier­
ska . 20.00 F ragm en ty su it (p ły ty ) . 20.15. 
A udycja  in fo rm acyjna. 21.20 M ozajka m u­
zyczna. 22.00 M uzyka taneczna. 23.00 Ostat 
n ie w iadomości dzienn ika w ieczornego. 
23.05 W iadom ości z P o lsk i.

A a d / o

NIEDZIELA, 16 październ ika
9.15 T ran sm is ja  z uroczystości 
K. O. P . w  Stołpcach.

11.15 Przem ów ienie w icep rem jera in ­
żyn ie ra  E. K w iatkow skiego .

16.15 ,,W esele księżack ie” — słucho­
w isko reg jonalne .

17.15 Przem ów ienie m in. J .  U lrycha.
17.40 ,, Pod róż po W arszaw ie” — wo­

dew il.
19.20 Przem ów ienie gen . J .  K ruszew  

skiego , dowódcy KOP.
19.30 W ieczornica żołnierska.
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R .W arszaw sk i: In augu racy jn a  
!] C y ru lik a” . Pocz. o godz.n ada w ie «

(u l. Mokotowska 73): 
n . S ab in ek" . Pocz. o godz. 8

7.30zmienny. p 
ne są

n a s t a n ia  o ao inejc-. i-ocz. o godz. 8 w.
vv a tm 0®1 W ka"  °**e re tk a  K alm ana „K siężna

Qui P r*  ( juo (C uk iern ia  Ziemiań- 
M arszatkoweka 13) : „Nic n ie w ia-

B eduty (ga la  W ie lk ie j R ew ji, 
■r*.. „Kościuszko pod R acław ica- o  godz. 4-ej.
“ " " H l l l l  I I I - - 1 I H I 4 M I  I I I . ........

E a t r  w i e l k i

Jeretka w 5-ciu 
obrazach

WARSZAWA II (Mokotów)
14.30 R ec ita l śp iew aczy Al. W asie la . 15,00 

U w ertury i drobne utw ory ReethoTena — 
koncert popularny (p ły ty ) . 16.00 M uzyka ta  
neczna (p iy ty ) . 21.00 Form y twórczości 
w ielkich  kompozytorów. 22.00 Z fortep iano­
w ej twórczości Schuberta. 23.00 M uzyka ta  
neczna (p ły ty ) .

KRÓTKOFALÓWKI
24.00 Zapowiedź s ta c ji . 0.05 „P erły  pol­

sk ie j l ite ra tu ry  m uzycznej" . 0.45 D ziennik 
w ję zyk u  polskim  i ang ie lsk im . 0.55 „Co 
słychać w  sporcie po lsk im ?" — pogadanka. 
1.00 K apela ludow a. 1.40 „N a s tra ż y  g ra ­
n ic K .O .P.” — au d y c ja  d la  młodzieży. 2.00 
G awęda ze słuchaczam i w ję zyk u  an g ie l­
sk im . 2.10 „Z cate j P o lsk i” — koncert.

PONIEDZIAŁEK, 17 październ ika 
WARSZAWA I (R aszyn)

6.30 „K iedy ranne w sta ją  zorze” . 6.35 
M uzyka z p łyt. 7.00 D ziennik poranny. 
7.15 M uzyka z p ty t. 7.45 G im nastyka. 8.00 
A udycja d la  szkól. 11.00 A ud ycja  d la  szkól. 
11.25 P ty ty . 11.57 Sygn at czasu. 12.03 Au­
d yc ja  południowa. 15.00 A udycja  d la 
dzieci i młodzieży. 15.30 M uzyka ob ia­
dowa. 16.00 W iadom ości gospodarcze. 16.15 
K ronika naukow a: „H isto r ja” . 16.30 R ec i­
ta l fortep ianow y. 17.00 „Chcę m ieć s iln y  
ch arak te r” — odczyt. 17.15 Ze śp iew nika 
M oniuszki. 17.50 H ig jen a  p racy  b iurow ej— 
pogadanka sportowa. 18.00 A udycja  d la  w si. 
18.30 Koncert rozryw kow y. 19.00 A udycja  
żołnierska. 19.30 K oncert rozryw kow y. 20.35 
A udycje in fo rm acyjne . 21.00 R ec ita l wio­
lonczelowy. 22.00 K oncert sym foniczny. 
23.00 O statnie w iadom ości dzienn ika w ie ­
czornego. 23.10 W iadom ości z Po lsk i.

I D k U  ky&atwłki'

PONIEDZIAŁEK, 17 październ ika
13.30 Ja n  S eb astjan  Bach — au d y ­

c ja  d la  gim nazjów .
17.00 „Chcę m ieć s iln y  ch arak te r”— 

odczyt.
17.15 ,,Ze śp iew n ika  M oniuszki” .
21.00 R ec ita l w iolonczelowy M aurice 

M aréchal’a .
22.00 K oncert sym foniczny (z P a r y ­

ża).

WARSZAWA II  (Mokotów)
14.00 K w in tet salonow y. 15.00 „N a w ę­

g ie rsk ą  n utę” — koncert rozryw kow y (pły­
ty ) .  16.00 lo n d y ń sk a  o rk iestra  sym fonicz­
na. 16.40 W iadom ości sportowe. 16.45 P arę  
in fo rm acyj. 16.50 A rje i p ien i Zenona Do­
brow olskiego. 17.10 Pogotow ie ratunkow e w  
służbie społecznej — pogadanka. 17.25 ż y ­
cie ku ltu ra ln e  sto licy . 17.40 M uzyka tane­
czna. 20.25 K oncert sym foniczny. 21.25 Mu­
zyka  taneczna (p ły ty ) . 22.00 M uzyka tane­
czna z dancingu Cafe-Club. 22.45 B a llad y  
(p ły ty ) . 23.05 Twórczość Chopina (p ły ty ) .

KRÓTKOFALÓWKI
24.00 Zapowiedź s ta c ji . 0.05 Ze śp iew n ika 

Moniuszki. 0.45 D ziennik w  ję zyk u  pol­
skim  i ang ie lsk im . 0.55 P ogadanka ak tu a ln a  
w język u  ang ie lsk im . 1.00 Zespół H. Ko­
w alsk iego  i Z. P io trow sk i — przyśp iew ki. 
2.00 „Nowe o sied la  robotnicze w  Po lsce”— 
pogadanka. 2.10 M arjan  R ud n ick i: Od Gdy 

ni do New Yorku — su ita  muzyczna.

Poleca ostatnie modele 
okryć i sukien j .  s k w a r a , ш и  г

610 cówki zagraniczne Rzeczypospolitej
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K ontro la paszportów konsularnych
Minister Spraw Wewnętrznych za­

rządził przeprowadzenie w końcu 
bieżącego miesiąca jednorazowej 
kontroli wszystkich paszportów za­
granicznych, wydanych przez pla-

WEGIEL
KOKS i DRZEW O

w  ładunkach wagonowych  
i wozach plombowanych BOLESŁ4W

1066 Mm Ö”Ä  BORKOWSKI

(np. konsulaty).
Każdy obywatel, posiadający ta­

ki paszport, obowiązany będzie 
przedstawić go w najbliższym kon­
sulacie polskim.

Zarządzenie pozostaje w związku 
_ z ustawą o pozbawieniu obywatel­

stwa. Wielu obywateil posiada pasz 
Z ło ta  81 Porty> nie przedłużone od lat 10-ciu, 

czy nawet 15-tu, co nie pozwala na 
tel. 6 3 H 3  ustalenie ich stosunku do państwa 

polskiego i faktycznego kontaktu zI  poiSKieg
1 JU  L j  krajem.

Przedostatnia niedziela ligowa
nie zmieni jnż czoła i końca tabeli

Pasjonujące całą Polskę rozgryw ki spotkania, m. in. z W artą  w Pozna-
o mistrzostwo L ig i p iłkarsk iej dobie­
g a ją  już końca. Pozostały jeszcze do 
rozegrania dwie ostatnie ko le jk i: dziś, 
w niedzielę, 16 b. m. i w niedzielę, 30 

i b. m., zaś niedziela 23 b. m. wyzna- 
I czona została jako  term in meczu mię- 
1 dzypaóstwowego spotkania Polska — 
I N orwegja w W arszaw ie.
, Czy te dwie niedziele ligowe zmie- 
I n ią jeszcze stan  tabeli ? czy będą one 
I m iały jeszcze wpływ na je j ostatecz­
ny w yg ląd ?  — oto pytan ia , które w y 
wołu ją  żywe zainteresowanie. Zdaje 

I się nam, że zm iany te będą już nie- 
, w ielkie i raczej ty lko  na środkowych 
przęsłach tabeli. K w estja m istrza L i­
g i ja k  i dwóch drużyn spadających, 
zwłaszcza tych dwóch ostatnich, zda­
je  się być całkowicie przesądzona.

| W ielokrotny m istrz L igi, Buch z 
j W ielkich H ajduk i tym  razem wysfo- 
j rował się na czoło tabeli z tak  w iel- 
I kim  dorobkiem cennych punktów, że 

»-• ••‘-’Złsieis,„  • „  , I trudno przypuścić, aby pozwolił się
W . ° i „Miljoner na Wyprzedzić w dwóch ostatnich serjach
S o n i a m i  za mgł«". rozgrywek, tem bardziej, że Ruchowi

Zp r ^ d m i^ .ł ^ BhaiU  ̂ ' pozostały spotkania z niezbyt silnym i

Й А5 Е O FILMACH DOZWOL 
£lŁOl:)ZIEŻY: Tel. 7-11-23.

W  k i n a c h

i „Złoto na 

•..Kapitan T ay lo r” i „Korzy^g is h«m ?eynK̂ :;-
-  "in ”  ;Тг'апоо в w na Śnieżka” .

KarjeVa"%,rzy  dr2w iach  zam kni«- . Pannv Jo an n y” .na 
zul Śląsk Zaolzański". 

wielka grzesznica" i

rykaûska awantura" i  „D ziki

i „Nocna p rzy

Sl.
Prawda".

Ti»': "| b,«lzUem \
..Paw eł i Gaweł".

^6(32ieJIL” ABMoN «
si? Porań л 6 Pażdziem ika,

Sty utworom w r UZyCZny' P°-j ^ u a a a .  W agnera, L iszta

at?iIbarm on«eżnl ie udzial: Orkie-
№  ^  Kazimierza P ^
*1 , Га Konserwat^^ lrs ^o 1 

^  b 2  tor^  w Gdań- 
^ le zoana n ian istka

przeciwnikam i: ze spadającym  z L ig i 
WKS Śmigłym w W ilnie i ze stołecz 
ną Polonją w W ielkich Hajdukach. 
Nawet w razie ewentualnych niespo­
dzianek nie przypuszczamy, aby Ruch 
w  tych dwóch spotkaniach stracił wię 
cej, niż dwa punkty, a  wówczas obec­
ny swój stan  posiadania powiększyłby 
z 23 na 25 pkt. Tej liczby punktów 
nie będą już w stan ie osiągnąć naw et 
w najpom yślniejszych warunkach dwie

niu. To spotkanie najprawdopodobniej 
rozstrzygnie o drugiem m iejscu w ta ­
beli.

Skorośmy już omówili czoło tabeli, 
zkolei zajm iem y się drugim je j k rań ­
cem, będącym niem niejszym  ośrod­
kiem zainteresowań. Dwa ostatnie 
m iejsca w tabeli za jm u ją Śm igły i 
ŁKS. Los obu tych drużyn je s t już 
przesądzony. Teoretyczne szanse w y­
brnięcia posiada jeszcze Śmigły, nie 
m a ich zupełnie ŁKS.

M amy jednak nadzieję, że „ trage- 
d ja" ŁKS będzie krótkotrw ała i że 
po roku ta  zasłużona dla naszego pił- 
k a rstw a drużyna znów wróci w sze­
regi ligowców. W  tym  roku prześla­
dował ją  pech.

J a k  już zaznaczyliśm y, pewne nie­
znaczne szanse na utrzym anie się w 
Lidze posiada śm igły, a le są  one bar­
dzo problematyczne. W ilnianie, tylko 
przy jednoczesnem przegraniu ostat­
nich meczów przez wyprzedzające ich 
W arszaw iankę i Pogoń, mogliby w 
wypadku obu zw ycięstw  zrównać się 
z dorobkiem punktowym tych dwóch 
drużyn, ale i w tym  wypadku stosu­
nek punktów m ieliby zdecydowanie 
gorszy. Tak więc można już powie­
dzieć, że po rocznym pobycie w  Lidze, 
WKS śm igły wróci z powrotem do 
niższej k lasy . 4

To są  zasadnicze punkty tabeli. One 
to wywołują najw iększe zainteresowa­
nie. One są też już rozstrzygnięte, to 
też pozostałe mecze stały  się jedynie 
formalnością, którą trzeba doprowa-

Na zakończenie podajemy obecny 
stan  tabeli ligow ej:

N O W O Ś C I
Dr T. Mogilnidà 
PIELĘGNOWANIE I KARMIENIE 
NIEMOWLĄT ,1. 3.60
U. AmU«wicxotMo 
RACJONALNE WYCHOWANIE 
DZIECKA st, 3.60

W YDAW NICTW A M. ARCTA
gier pkt. st. br.

1) Ruch 16 23:9 50:31
2) W arta 16 19:13 50:34
3) Cracovia 15 18:12 34:30
4) W isła 16 17:15 34:33
5) A. K. S. 16 15:17 39:30
6) Polonja 15 15:15 33:34
7) W arszaw . 16 15:17 34:41
8) Pogoń 16 15:17 17:22
9) śm igły 16 11:21 25:43

10) Ł. K. S. 16 10:22 19:38
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następujące Ruchowi na p ięty druży- <jzić do końca. Mecze te mogą już ty l­
ko rozstrzygnąć, czy wicemistrzem bę>- 
dzie Cracovia czy też W arta, czy Po- 
ktnja zmieni się z miejscem, z wyprze 

leo w wypadku, gdyby Ruch nie zdo- d a ją c y m  ją  AKS, a le rzecz oczywi- 
był już więcej żadnego punktu, jedna i st a i że te zm iany nie stanowią już 
z tych dwóch drużyn mogłaby się po- i aensacji, 
łakomić o tytuł. Oczywiście w iększe '

ny kandydatów do tytułu m istrzow­
skiego: W arta z 16 gram i i 19 pkt. 
i  Cracovia z 15 g r a m i  i 18 pkt. Tyl-

i wnosi protest przeciwko w eryfikac ji 
i meczu z W arszaw ianką.

Na m arginesie należy dodać, że sę- 
j dzia Wecne gwizdnął przed strzele- 
; niem karnego przez gracza W arsza­
w ianki, k tó ry  wbrew temu strzelił. 
N akaz powtórzenia karnego przez sę­
dziego był zatem całkiem słuszny, a 

i protest drużyny krakow skiej nie ma 
! szans powodzenia.

. DZISIEJSZE IMPREZY SPORTOWE 
w W arszaw ie:

' Na boisku Polonji o g. 13-ej mecz 
ligowy Polonja — W arta. Jak o  przed 
mecz odbędzie się o godz. 11.30 spot­
kanie pomiędzy artystam i i prasą.

W sa li stadjonu W ojska Polskiego 
, o godz. 12 mecz bokserski o m istrzo­
stwo kl. A. CWS — Okęcie.

W Ursusie o godz. 19-ej mecz bok­
sersk i Czechowice — P.Z.L.

O mistrzostwo kl. B. w boksie Fort 
Bema walczyć będzie z Bronią, a  re­
zerwa M akabi ze Skrą.

N a boisku Polonji o g. 10-ej zam ­
knięcie sezonu lekkoatletycznego.

O mistrzostwo L ig i Okręgowej gra-

POLSKIE KOSZYKARKI POKONA­
ŁY SZW AJCARJĘ

W drugim dniu turn ieju koszyków­
k i kobiecej o mistrzostwo Europy, re­
prezentacja Polski wysoko zwycięży­
ła Szw ajcarję  w stosunku 34:6. Dru­
żyna polska grała  doskonale, w yka­
zała duże umiejętności techniczne i 
skuteczną tak tykę .

W drugim  meczu tego samego dnia, 
reprezentacja L itw y, która je s t rewe- 
a lc ją  turnieju, pokonała F rancję 20:14.

Po dwóch dniach rozgrywek w pun 
k tac ji prowadzi L itw a. Drużyna l i ­
tew ska je s t najpoważniejszym  kandy­
datem na m istrza Europy.

RUMUNI CHCĄ Z NAMI GRAC
Y  d”LaC,h ' 5 1 W B ukare~ ją  PWATT — Skra , Okęcie — SKS,szcie odbyć się m iały dwa międzypań Fort Bema _  PZL i Grkan _  G ranat.

stwowe mecze piłkarskie pomiędzy '

szanse posiada drużyna krakow ska, 
k tóra m a jeszcze do rozegrania trzy

m m ВМШСНООМА

PRYUN5KI
.VARSZ/№ JERDZQUMSU27

Dziś w niedzielę, 16 b. m. spotkają 
się w przedostatniej kolejce:

W Krakowie Cracovia — Pogoń, 
sędziuje p. Frank.

W Łodzi ŁKS — W arszaw ianka, sę­
dziuje p. Rutkowski.

W  W arszaw ie Polonja — W arta, sę 
dziuje p. Saw aryn.

j W  Chorzowie AKS — Wisła, sędziu 
je  p. R ettig .

W W ilnie śm igły — Ruch, sędziuje 
p . Krnbowski.

drużynami A i В Rumunji i W ęgier 
W ostatniej chwili oba spotkania zo­
stały przez Węgrów odwołane. W mo­
tyw acji stwierdzono, że z powodu w y­
darzeń międzynarodowych W ęgry nie 
mogą w ystaw ić swoich najlepszych 
składów.

Po otrzymaniu powyższej wiadomo­
ści Rumuński Zw. Piłki Nożnej po­
wziął pro jekt zorganizowania meczu 
Polska — Rumunja jeszcze w  b. se­
zonie. P ro jekt ten popiera sportowa 
prasa Rumunji.
CRACOVIA PROTESTUJE PRZE­

CIWKO W ERYFIKACJI MECZU 
Z WARSZAWIANKA

Zarząd Cracovii postanowił wnieść 
protest przeciwko w eryfikacji wyniku 
meczu Cracovia — W arszaw ianka.

M otywy tego kroku są  następujące: 
w czasie egzekwowanie przez P irycha 
rzutu karnego wybiegł w pole karne 
jeden z graczy W arszaw ianki, a  nie 
Cracovji i sędzia nakazał powtórzenie 
obronionego już przez bram karza Cra 
covji rzutu karnego. Zarządzenie to 
zostało wydane wbrew przepisom. 
Cracovia, k tó ra przyjęła decyzję władz 
piłkarskich w spraw ie powtórzenia 
meczu z Polonją, nie m a zam iaru re- 
.zygnomra«? z-obrony j e j  słusznych p raw

NA PROWINCJI:
W  Łodzi mecz ligowy ŁKS — W ar 

szaw ianka i m istrzostwa Polski w  
walce wolnoam erykańskiej.

W  Krakowie mecz ligow y Cracovia 
— Pogoń i o wejście do L ig i Garbar­
nia — Śląsk.

W W ilnie mecz ligowy śm igły — 
Ruch.

Pierwszorzednej 
jsKoid 

Matryce, Far- 
by do powie* 
lania. Kalki. 
Taimy. Atra­

menty. Tusze i Kleje
p ro d u k u je

,S Ł O Ń C E ”FABRYKA
CHEMICZNA 99*- 

Sp. с o. o.
tEWuftw«, ol. Ładna 6-8, 1*1. 9 5ł-58. 

Żądać wsaędzie.
921
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х т п  в e>i&xen i  u

Z a r a t a
padł do nóg swego obrońcy

N i e z w y k ł y  w y p a d e k  r z u c e n i a  
s i ę  a r e s z t a n t a  d o  n ó g  o b r o ń c y  
i  c a ł o w a n i a  g o  p o  r ę k a c h  o b s e r ­
w o w a n o  w  k u l u a r a c h  S ą d u  A p e ­
l a c y j n e g o  w  W a r s z a w i e .

B y ł o  t o  t u ż  p o  o g ł o s z e n i u  
w y r o k u  w  p r o c e s i e  Z y g m u n t a  
G a j e w s k i e g o  z e  w s i  K r ę ż n a ,  p o ­
w i a t u  p i o t r k o w s k i e g o ,  s k a z a n e ­
g o  n a  7 l a t  w i ę z i e n i a  z a  z a b ó j ­
s t w o  b r a t a  S t a n i s ł a w a .  O b a j  
b r a c i a  z a k o c h a l i  s i ą  w  j e d n e j  
d z i e w c z y n i e .  P o s z c z ę ś c i ł o  s i ę  
Z y g m u n t o w i  w  s t a r a n i a c h  o  r ę ­
k ę  d z i e w c z y n y .  G d y  b r a t  S t a ­
n i s ł a w  p o s z e d ł  d o  w o j s k a ,  z o ­
s t a ł  o n j n a  p l a c u ‘;’ b e z  k o n k u r e n c j i .  
W y k o r z y s t a ł  s p o s o b n o ś ć  i  o ż e ­
n i ł  s i ę  z  d z i e w c z y n ą .  K i e d y  S t a  
n i s ł a w  w r ó c i ł  z  w o j s k a ,  m i a ł
o  t o  p r e t e n s j e  d o  Z y g m u n t a .  
C z ę s t o  n a  t y m  t l e  w y n i k a ł y  p o ­
m i ę d z y  b r a ć m i  n i e s n a s k i ,  z a o g ­
n i o n e  f a k t e m ,  i ż  o b a j  m i e s z k a l i  
w  j e d n y m  d e m u .

K i e d y ś  S t a n i s ł a w  w r ó ’ i ł  p ó ź  
n o  i  w s z c z ą ł  a w a n t u r ę  z  Z y g ­
m u n t e m .  W  r ę k u  t r z y m a ł  r e ­
w o l w e r  i p o  c i e m k u  z a c z ą ł  s t r z e ­
l a ć  d o  b r a t a .  J e d n a  z  k u l  z r a n i  
n i ł a  Z y g m u n t a  w r ę k ę .  R z u c i ł

Piotrkowskie domaga 
sie zwiększenia kre­
dytów dla rolnictwa

P r z e d s t a w i c i e l e  z a r z ą d ó w  s p ó ł ­
d z i e l c z y c h  K a s  S t e f c z y k a  o r a z  
g m i n n y c h  k a s  p o ż y c z k o w o - o s z -  
c z ę d n o ś c i o w y c h  p o w i a t u  p i o t r ­
k o w s k i e g o  p o w z i ę l i  u c h w a ł ę  w  
s p r a w i e  u z y s k a n i a  d o d a t k o ­
w y c h ,  s p e c j a l n i e  w i ę k s z y c h  k r e ­
d y t ó w  d l a  r o l n i c t w a  w  p o w i e ­
c i e  p i o t r k o w s k i m .  S p ó ł d z i e l c z e  
k a s y  k r e d y t o w e  i k a s y  g m i n n e  
r o z p r o w a d z i ł y  w  r .  b .  p o ś r ó d  
r o l n i k ó w  p o w i a t u  p i o t r k o w  
s k i e g o  ł ą c z n ą  s u m ę  120.000 z ł .  
k r e d y t u  z b o ż o w e g o ,  c o  w  s t o ­
s u n k u  d o  r o k u  p o p r z e d n i e g o  
s t a n o w i  k w o t ę  w i ę k s z ą  o  4 0 . 0 0 0  
z ł .  M i m o  t o  j e d n a k  o k a z u j e  s i ę ,  
ż e  n a w e t  z w i ę k s z o n y  d o  120.000 
z ł  k r e d y t  z b o ż o w y  j e s t  d l a  p o  
w i a t u  p i o t r k o w s k i e g o  n i e w y s ­
t a r c z a j ą c y .

W o b e c  t e g o  t a k  z a r z ą d y  k a s  
s p ó ł d z i e l c z y c h  i  g m i n n y c h ,  j a k
i  o r g a n i z a c j e  g o s p o d a r c z o - r o l  
n i c z e  p o d j ę ł y  s t a r a n i a  w  k i e ­
r u n k u  u z y s k a n i a  n o w y c h  k r e ­
d y t ó w  w  P a ń s t w o w y m  B a n k u  
R o l n y m  i C e n t r a l i  K a s  S p ó ł  
d z i e l e z y c h  w  W a r s z a w i e .  P o -  
t y m  p o s t a n o w i o n o  d o m e g a ć  s i ę ,  
a ż e b y  k r e d y t y  s p e c j a l n e  d l a  
r o l n i k ó w ,  j a k  p o d  z a s t a w  z b o ­
ż a  i t . p .  —  z a s t ą p i o n o  k r e d y t a ­
m i  o g ó l n o  o b r o t o w y m i .

s i ę  n a  b r a t a  i  w y r w a ł  i n u  r e ­
w o l w e r .  S t a n i s ł a w  p o c h w y c i ł  
w ó w c z a s  c i ę ż k i e  ż e l a / . o ,  a l e  Z y g ­
m u n t o w i  u d a ł o  s i ę  r o z b r o i ć  g o  
p o  r a z  d r u g i .  W t e d y  n a p a s t n i k  
p o r w a ł  z a  o r c z y k .  Z y g m u n t  p o d  
s t a w i ł  m u  n o g ę ,  p r z e w a i i ł  n a  
p o d ł o g ę  i o d e b r a n y m  ż e l a z e m  
z a c z ą ł  z a d a w a ć  m u  c i o s y  w  g ł o ­
w ę .  U d e r z o n y  2 6  r a z y  w  g ł o w ę ,  
S t a n i s ł a w  p o n i ó s ł  ś m i e r ć  w s k u ­

t e k  r o z b i c i a  c z a s z k i .
W  S ą d / . i e  A p e l a c y j n y m  o b r o ń  

c a  p o s t a w i ł  t e z ę ,  i ż  n a p a s t n i ­
k i e m  b y ł  z a b i t y  Z y g m u n t  b r o ­
n i ł  s i ę  n a j p u r w  p r z e d  r e w ' 1- 
w e r e m ,  o d n o s z ą c  r a n ę  r ę k i ,  a  
n a s t ę p n i e  w a l c z y ł  z  b r a t e m  w  
o b r o n i e  w ł a s n e j .  S ą d  z ł a g o d z i ł  
Z y g m u n t o w i  G a j e w s k i e m u  d o  
r o k u  w i ę z i e n i a ,  z a l i c z a j ą c  o d  
c i e r p i a n y  a r e s z t .

Około 14.000 zł na T-wo Pop. Budowy 
Szkół Powszechnych

U r z ą d z o n y  w  r . b .  b .  T y d z i e ń  
S z k o ł y  P o w s z e c h n e j  w  P i o l r k o -  
w i e ,  d a ł  n a d s p o d z i e w a n e  w y ­
n i k i .  Z b i ó r k a  u l i c z n a  w  P i o t r ­
k o w i e ,  d a ł  n a d s p o d z i e w a n e  w y ­
n i k i .  Z b i ó r k a  u l i c z n a  w  P i o t r ­
k o w i e  d a ł a  5 8 0  z ł ,  g d y  t y m c z a ­
s e m  w  r . u b .  z e b r a n o  z a l e d w i e  
2 5 9  z ł .  O g ó ł e m  d a t k i  n a  T - w o

1 kroniki towarzyskiej
P o b ł o g o s ł a w i o n y  z o s t a ł  w  k o ­

ś c i e l e  F a r n y m  z w i ą z e k  m a ł ż e ń ­
s k i  p a n n y  H a l i n y  Ł a s z e w s k i e j  
z  p .  W a c ł a w e m  Ś c i s ł o .  M ł o d a  
P a r a  o t r z y m a ł a  z  w i e l u  s t r o n  
s e r d e c z n e  p o w i n s z o w a n i a .

Zawarcie umowy zbio­
rowej w Woli Krzy­

sztoporskiej
W  z a k ł a d a c h  p r z e m y s ł o w y c h  

W o l a  K r z y s z t o p o r s k a  p o d  P i o t r ­
k o w e m ,  z a t r u d n i a j ą c y c h  w i ę k ­
s z ą  l i c z b ę  r o b o t n i k ó w ,  z e w a r t a  
z o s t a ł a  u m o w a  z b i o r o w a ,  r e g u ­
l u j ą c a  w a r u n k i  p r a c y  i  p ł a c y .  
M .  i n .  u s t a n o w i o n y  z o s t a ł  4 6 -  
g o d z i n n y  t y d z i e ń  p r a c y .  W ł a ­
ś c i c i e l e  z a k ł a d ó w  p o z a  t y m  
z o b o w i ą z a l i '  s i ę  p r z e z n a c z y ć  
o d p o w i e d n i  l o k a l  n a  ś w i e t l i c ę  
d l a  r o b o t n i k ó w  i  i c h  r o d z i n .

Jubileusz Piotrkowskiej 
Straży Ogniowej Ocho­

tniczej
D n i a  3 0  b m .  b ę d z i e  u r o c z y s t o ś ć  
6 0 - l e c i a  i s t n i e n i a  P i o t r k o w s k i e j  
O c h o t n i c z e j  S t r a ż y  P o ż a r n e j .

P r o g r a m  u r o c z y s t o ś c i  p r z e w i ­
d u j e  n a b o ż e ń s t w o  w  k o ś c i e l e  
P o - J e z u i c k i m ,  z ł o ż e n i e  w i e ń c ó w  
n a  p ł y c i e  k u  c z c i  N i e z n a n e g o  
Ż o ł n i e r z a  i n a  g r o b a c h  z m a r ­
ł y c h  S t r a ż a k ó w ;  p o k a z y  ć w i ­
c z e ń  s t r a ż a c k i c h  i t . p .  P o z a  t y m  
w  z w i ą z k u  z  t y m  o b c h o d e m  
w y d a n ą  z o s t a n i e  J e d n o d n i ó w ­
k a ,  z  k t ó r e j  z y s k  p r z e z n a c z o ­
n y  z o s t a j e  n a  c e l e  S t r a ż y .

Choć popularnym PIWO jest wytworem,
I w Polsce długa jest BROWARÓW lista. 
Browar BRAULIŃSKIEGO jest seniorem, 
Bowiem istnieje od lat przeszło TRZYSTA!

P .  B .  P .  S .  P .  w y n i o s ą  o k o ł o  
1 4 . 0 0 0  z ł ,  c o  w  p o r ó w n a n i u  z  
r .  u b .  s t a n o w i  o  100 p r o c e n t  
w i ę c e j .  S ą d z i ć  b o w i e m  n a l e ż y ,  
ż e  l i s t y  o f i a r  w y k a ż ą  w z r o s t  
p r z e z n a c z o n y c h  k w o t  w  t y m  
s a m y m  s t o s u n k u .

Podziękowanie
C z u j ę  s i ł ;  w  m i ł y m  o b o w i ą z ­

k u ,  p r z y n a j m n i e j  t ą  d r o g ą  z ł o ­
ż y ć  P r z e d s t a w i c i e l o m  W ł a d z ;  
W o j s k a ,  U r z ę d ó w ,  A k c j i  K a t o ­
l i c k i e j ,  O r g a n i z a c j o m  S p o ł e c z ­
n y m ,  R e l i g i j n y m ,  C e c h o m  i  I n ­
s t y t u c j o m ,  a  z w ł a s z c z a  K o m i ­
t e t o w i ,  o r a z  w s z y s t k i m ,  k t ó r z y  
w  j a k i k o l w i e k  b ą d ź  s p o s ó b  
o k a z a l i  m i  s w ą  ż y c z l i w o ś ć ,  s e r ­
d e c z n e  p o d z i ę k o w a n i e  z a  z g o ­
t o w a n i e  t a k  m i ł e j  u r o c z y s t o ś c i  
z  r a c j i  m e g o  2 5 - l e c i a  k a p ł a ń ­
s t w a .

D z i e ń  t e n  b ę d z i e  z a w s z e  m i ­
ł y m  w s p o m n i e n i e m  d l a  m n i e  w  
d a l s z y c h  l a t a c h  p r a c y .

Dziekan Piotrkowski

Opieka nad dzieckiem 
i matka robotnica

Z a g a d n i e n i e  o p i e k i  n a d  d z i e ­
c k i e m  i m a t k ą  r o b o t n i c ą  w  P i o t r ­
k o w i e  z o s t a ł o  o s t a t n i o  c a ł k o ­
w i c i e  r o z w i ą z a n e .  S t a r a n i e m  
Z a r z ą d u  m i e j s k i e g o  p o  p o r o z u ­
m i e n i u  z  w i ę k s z y m i  z a k ł a d a m i  
p r z e m y s ł o w y m i  n a  t e r e n i e  P i o t r  
k o w a  u r u c h o m i o n e  z o s t a ł y  3  
s t a c j e  o p i e k i  n a d  d z i e c k i e m  i 
m a t k ą  r o b o t n i c ą .  Z e  s t a c y j  t y c h  
k o r z y s t a  z  g ó r ą  1 5 0  d z i e c i ,  k t ó ­
r y c h  m a t k i ,  j a k o  j e d y n e  ż y w i -  
w i c i e l k i  d o m u ,  p r a c u j ą  w  f a b r y ­
k a c h .  W ł a ś c i c i e l e  z a k ł a d ó w  
p r z e m y s ł o w y c h  o p ł a c a j ą  k o s z t y  
w y e k w i p o w a n i a  i  w y ż y w i e n i a ,  
a  k i e r o w n i c t w o  s t a c y j  o p i e k i  
s p o c z y w a  w  r ę k a c h  Z a r z ą d u  
M i e j s k i e g o ,  k t ó r y  n a  t e n  c e l  
p r z e / n a c z y ł  o k o ł o  4 0 . 0 0 0  z ł .

U w a g a !  P r a w d z i w y  k r e m  n a  
p i e g i  „ H A L I N A ”  w  c e n i e  o d  
z ł  1 * 5 0 .  B a l s a m  n a  w ł o s y  „ M A G ”  

o d  z ł  3.
Ż ą d a j c i e  t y l k o  w y r o b ó w  „ H  ' -  
L I N A ”  w  c e n i e ,  wyznaczonej 
na opakowaniu. U n i k a j c i e  n a -  

ś l a d o w n i c t w ,  s p r z e d a w a n y c h  
n i ż e j  o r y g i n a l n y c h  c e n .

Popierajcie L.0.P.P

„Tydzień Miłosierdzia”
W  n iedz i e l ę  — dziś dn. 16.X. 

znaczek  d l a  n a j b i e d n i e j s z y  h — 
chory ch .  ! ros imy serdeczn i e  
p r z y g o t o w a ć  of iary d la k w e s t u ­
ją cy ch .  . C a r i t a s ”

DZIENNIK RADIOWY
V I I I  S y m f o n i a  B e e t h o v e n a  

p r z e z  r a d i o
K o n c e r t y  w t o r k o w e  z a p o w i a ­

d a j ą  s i ę  b a r d z o  i n ' e r e s ' - j ą c o ,  
o b e j m ą  b o w i e m  k i l k a  w s p a n i a ­
ł y c h  d z i e ł  w i e l k i c h  k o m p o z y ­
t o r ó w .  P r z e d e  w s z y s t k i m  w y ­
m i e n i ć  t u  n a l e ż y  V I I I  S y m f o n i ę  
B e e t h o v e n a ,  k t ó r a  w c h o d z i  w  
s k ł a d  p r o g r a m u  k o n c e r t u  s y m ­
f o n i c z n e g o  o  g o d z .  21.00  n a d a ­
w a n e g o  p r z e z  W i l n o  p o d  d y r .  
K .  H a r d u l a k a .  R e s z t ę  p r o g r a m u  
t e g o  k o n c e r t u  w y p e ł n i ą  d z i e ł a  
M o z a r t a ,  M o n i u s z k i  i  S z e l i g o w -  
s k i e g o .

J e d n o  z  w i e l k i c h  a r c y d z i e ł  
k a m e r a l n y c h  w y k o n a j ą  o  g o d z .  
2 2 . 1 5  W .  N i e m c z y k  o r a z  M a r i a
i K a z i m i e r z  W i ł k o m i r s c y ,  b ę ­
d z i e  t o  T r i o  В  D u r  S c h u b e r t a .  
P o z a  t y m  t e g o ż  d n i a  w a r t o  b ę  
d z i e  p o s ł u c h a ć  o  g o d z .  1 6 . 2 5  
S o n a t y  K l a r n e t o w e j  S a i n t  -  S a -  
e n s a  w  w y k o n a n i u  J .  M a d e j i
i  W .  R a c z k o w s k i e g o ,  o r a z  o  
g o d z .  1 7 . 0 5  p i e ś n i  w  i n t e r p r e ­
t a c j i  ś p i e w a c z k i  S t e n i  Z a w a d z ­
k i e j .

Gospodarczy czy społeczny
punkt widzenia. Audycja 

z cyklu „Dyskutujmy”
Ż y j e m y  w  o k r e s i e ,  k i e d y  w o ­

b e c  s p r z e c z n y c h  i n t e r e s ó w  p o ­
s z c z e g ó l n y c h  g r u p  s p o ł e c z n y c h  
i n g e r e n c j a  p a ń s t w a  w n i k a  g ł ę ­
b o k o  n i e m a l  w e  w s z y s t k i e  d z i e ­
d z i n y  ż y c i a  g o s p o d a r c z o  -  s p o ­
ł e c z n e g o  k r a j u .  W  m i a r ę  r o z ­
w o j u  u s t a w o d a w s t w a  i u r z ą d z e ń  
s p o ł e c z n y c h  n i e  o g r a n i c z a  s i ę  
d o  o c h r o n y  p r a w  p r a c o w n i k a ,  
l e c z  p a ń s t w o  p r z e c h o d z i  d o  
p r o w a d z e n i a  o b o k  p o l i t y k i  g o ­
s p o d a r c z e j  r ó w n i e ż  i  c z y n n e j  
p o l i t y k i  s p o ł e c z n e j .  A k t u a l n y m  
s t a j e  s i ę  z a g a d n i e n i e  p r y m a t u  
g o s p o d a r c z e j ,  c z y  s p o ł e c z n e j  
p o l i t y k i  p a ń s t w a .  T o  z a g a d n i e ­
n i e  p o r u s z o n e  z o s t a n i e  d n .  1 9 . Х  
o  g o d z .  1 8 . 4 0  w  r a d i o w y m  d i a ­
l o g u  p .  t .  „ G o s p o d a r c z y  c z y  
s p o ł e c z n y  p u n k t  w i d z e n i a ”  w  
o p r a c o w a n i u  Z b i g n i e w a  S t r z e m ­
b o s z a .

Zbiórka ziemniaków 
na pomoc zimowa 

bezrobotnym
K o m i t e t  Z i m o w e j  P o m o c y  

B e z r o b o t n y m  w  P i o t r k o w i e  r o z ­
p o c z ą ł  j u ż  a k c j ę  z b i ó r k o w ą .  
O b e c n i e  K o m i t e t  p r o w a d z i  z b i ó r  
k ę  z i e m n i a k ó w  p o  o k o l i c z n y c h  
d w o r a c h .

W  k a ż d e j  i l o ś c i  d r z e w o  o p a ł o -  
ł o w e  i t r o c i n y  d o  s p r z e d a n i a  

p o  c e n a c h  p r z y s t ę p n y c h

Fabryka Beczek

L. Kopydłowskiego
Piotrków Trybunalski

K r a k o w s k a  1 0 ,  t e l ,  1 0 - 3 7 .

Posady
n i e  p o t r z e b u j e «  s z u k a ć  o  
n a b ę d z i e s z  l o s  w  kol ekturze 

D .  N i e w i ń s k i e g o  w  P io trko w ie , 
u l .  S ł o w a c k i e g o  2 2 .

- ÎL
2/\0 AJCtl

ttlko>w lu m

U N I E W A Ż N I A  S I Ę  z a * i n ^
d o w ó d  o s o b i s t y  w y d a n y  P r7 
U r z ą d  G m i n y  Krzyżanów 
k s i ą ż e c z k ę  w o j s k o w ą  P  
P .  K .  U .  P i o t r k ó w  T r y b .

D. Tenenbaunb

Pianino kupie ,
O f e r t y  z  c e n ą  p o d  „ s t a n  d o  
d o  A d m i n i s t r a c j i  Dziennika  

r o d o w e g o .

G r u ź l i c a  p ł u c  j e s t  n i e u b l 3 ^  
nie robiąc ro 
nie kos'n ą  i  c o r o c z n i e ,

ż n i c y  d l a  p ł c i ,  w i e k u  i s t a n u ,  ,. 
m i l i o n y  l u d z i ,  —  Р Г * У  *  
czaniu chorób płucnycbj r 
chitu u p o r c z y w e g o ,  m ^ c Z ^ - 3 p .  
k a s z l u ,  grypy i. t. P-J^ojgO' 
p .  l e k a r z e  —  „ B A L S A M  
L A N ”  G ą s e c k i e g o ,  k t ó r y  
t w i a  w y d z i e l a n i e  s i ę  Р ^ ^ 0р o' 
w z m a c n i a  o r g a n i z m  1 s a  
c z u c i e  c h o r e g o ,  o r a z  P  2e l. 
s z a  w a g ę  c i a ł a  i  u s u w a

S p r z e d a j ą  a p te k i.

Redakcja i Admi
u l .  Słowackiego 28 Pa

rter

wejście od frontu
C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :  Z a  4 o
m i l i m e t r o w y  j e d n o s z p a  oS^y- 
g r o s z y ;  w  t e k ś c i e  6U К s ł y  
O g ł o s z e n i a  d r o b n e  ^
z a  w y r a z .  n 7 l E N ^
P r e n u m e r a t a  z a  » u  j o S t a ” 
N A R O D O W Y ”  w r a z  z  p 0 .  
w ą  d o  d o m u  l u b P t n t e  i n i es i <î” c z t o w ą  w y n o s i  3  z * °
c z n i e .

U N I E W A Ż N I A  S I E  7^ U p'r Z e *  
d o w ó d  o s o b i s t y  w y d a I \ .  p e n t '  
P . K . P .  n a  na z w i s k o  Z o t J  
k i e w i c z .

R e d a k t o r  i W y d a w c a :  T O M A S Z  P L U T A . D r u k a r n i a  „ K r a j o w a “  P i o t r k ó w ,  S i e n k i e w i c z a 14, tel

lowość! Ciastka laoizańskie tylko a F. Teaszerta


